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~fe~~e:!iata "iezlomna walka o pokój-
przecrw naczelnym hasłem KP St. Zjednoczonych 
podżegaczem wojennym List otwarty przywódców Partii Komunistycznej USA 

Dzień 8 marca jest rok do pr" ezydenta Trumana I skich partiach prawicowych 
zauważa się również wzrost 

roczn:e obchodzony iako święto 
kobiet całego świata. w dniu NOWY JORK (PAP). - jest agresorem, lecz najpotęż u:i.strojów opozycyjnych prze-
tym kobiety manifestują swą Przewodniczący Komitetu Cen niejszym mocarstwem poko- c1wko tem!l ~ak~ow:i. 
solidarność międzynarodową tralnego Komunistycznej Par- jowym na świecie. Rząd duns~1 rue hc~y s.lę je 

~ugenia Cotton 

Pr.z:ewodnkząca Światowe; Federacji 
Demokratycznych Kobiet 
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swą wolę zachowania poko- tli USA Foster i generalr.y se KC Belgijskiej Partii Komu dnak z t~rru . nastroJa.r:i-1 w 
ju i zapobieżenia nowym woj kretarz Dennis skier01>,;::ili d') nistycznej oświadcza przeto, przek_onanm, z.e pr~ywodcom 
nom. w dniu tym miliony ko prezydenta Trumana list o- że gdyby sługusom imperia- prawicowrro u_da SJ.ę podpo­
biet dają wyraz. swej łącznoś twarly, w którym o:m'.l jmia- lizmu amerykańskiego, rząJzą rządko-:vac sob1e ele.r:ienty ~­
ci z siłami postępu, swej go- ją, że partia komunistyczna cym obecnie Belgią udało się pozycyJni:. ~a ~~:-nerdzeme 
towości walki 0 sprawiediiwość pomimo wzm.agaJ4cych się co wciągnąć kraj do wojny prze sluszr:iośc1 teJ. <>pmu przyta-
społeczną i demokrację. raz bardziej s.r;ykan ze btt•cm:v ciwko ZSRR, komuniści, a cza _się fakt, z.e zadna z pa~ili Uroczysta Akadem1·a w Sto•1·cy 
. amt>.rykańskich 'ttół reakc:vj- wraz z nimi olbrzymia wlęk- burzuazyjnych me wypOWie-

s'. wiato.wa Federacja Kobiet nych będzie pro~•luła na- szość belgijskiej klasy robot· d~ała się dotych~s oficjał- ku czci Mrędzynorodowego Dnia Kobiet 
Demokratek powstała po dal nlt>zlomną w.1lkę o pokój. niczeJ, odmówią wzięcia udzia me pr~lwko pohtyce i:ządu. 

drugiej wojnie światowej. Po- NiebeLPieczeńst·vo "Wentu- łu w tej zbrodni i będą zw<;il- Jedynie partia komumstycz WARSZAWA (PAP) PonaJ 5 święconej Międzynarodowemu 
wołały ją do życia kobiety ró alnego konfliktu zb:.iJnegJ czać wszelkimi siłami wro- na zwalcza od s~mego pocz~t tys, kobiet z całej stolicy, de· Dniu Kobiet uczestniczył przed­
żnych narodowości w przeko- nie jest wyniki<?rn P•>!ityk; gów narodu belgijskiego i ku konsekwentme orie:ita~Ję legacje kobiet wiejskich i delega stawicie! Rząd.u • w osobie wice, 
naniu że milionowe rzesze ko ządu radziectt;f-~O - stwler- ludzkości". proatlantycką rządu dunsk1e- cje kornet z innych miast wy· ministra Baranowskiego, przed-
biet ~ogą i powinny odegrać dz.ają autorzy listu. Naród go. ~lateg? ti:ż stanowis~rn tej pel~iły s_zczelnie ?lb~zymią aulę stawiciele partii, organizacji spo 
ważną rolę w walce 0 trwały -imerykan.;l.: , : t'„v. )l.'?k Rr.- KP AUSTRO partu znaJ~U)e cor~z 1 ~!ększ:y Pohtechmki w ktoreJ obradował łecznych, korpusu dyplomatycz-
i powszechny pokój. · .· J'1 ',, ''I <.r!pc.w :•! SOLIDARYZUJE SIĘ ??.słuch . wsr<?<l dunsK1eJ op1· Kongres PZPR. nego i delegacjr kobiet czecho_-

„Jeśli kobiety całego świa- .,; a1",..:·ci 7a ''c•1ą ~preżc- Z KOMUNISTAl\D FRANCJI nu publiczne,]. I W uroczystej akademii, po· słowa ckich. 
ta podadzą sobie ręce, nie bę- ną sytuację, 'łk;i zai~1. niala I WŁOCH W prezydium zasiadły prze-

dzie więcej wojen". - hasło w stosunkach ntl~dlyr;arouo- WIEDEŃ (PAP). - Przewo- Prawn1·cy - demokrac·1 proszą ~ONZ wodn i cząca z. Gł Ligi Kobiet 
to rzucone na pierwszym mię wych. dni~zący Partii Komunistycz.- dr Irena Sztachelska, wiceprze. 
dzynarodowym Kongresie Ko Cala odpow1~dzi.t'ni . .Sć za nej Austrii - Koeplenig - wodnicząca - wicemin. Euge-
biet w Paryżu w 1945 roku. taki stan rzeczy spQCz'\•wa na udzielił przedstawicielowi A- O r~zp~trzenie sprawy procesu nia Pragierowa, wicemin. Euge 
znalazło w krótkim czasie od- Wall-Street I ua jd mado- gencji SPA odpowiedzi na PY przywodcow komunistycznych USA nia Krassowska. prof. Zanna 
zew na całym świecie. W sze- netkach. tania, dotyczące stosunku ko- Kormaoowa i szereg innych zna 
regach organizacji tej znala- My, komuniści będziPmy munistów austriackich do zna NOWY JORK (PAP~. Międzynarodowe stowarzy- nych działaczek ze wszystkich 
zło się 86 milionów kobiet. bronili naszego narollu w nych wypowiedzi Thoreza i Międzynarodowe Stowarzysze szenie Prawników- Demokra- dziedzin życia społecznego, go-
k tóre postanowiły wspólnymi przyszłości tak, jak czyr1i'i- Todiatti'ego. nie Prawników - Demokratów tów uważa, że Zgromadzenie spodarciego i kulturalnego. 
siłami walczyć przeciw wste- śmy to dawniej przeci,v wszy- Koeplenig stwierdził, ił wy zwróciło się oficjalnie do se- Generalne winno stwierdzić, W niezwykle uroczystym na· 
cznictwu, przesądom rasowym ~tkim wrogom wewnętrz.nf;n stąpienia Thoreza i Togliat- kretarza generalnego ONZ z czy akt oskarżenia przeciwko stroju obecni wysłuchali obszer­
uciskowi kolonie>~ emu i wy- i zewnętrznym. ti'ego wywołały zrozumiałą przywódcom partii komuni- nego referatu przeciwstawiając! 

_ zyskowi społecznemu - czyn Będziemy dążyli do tego, a- histerię w obozie reakcji mię prośbą, by do porządku dzien stycznej Stanów Z.iednoczo- go przodującą rolę kobiety w 
nikom, które nieodłącznie to- by na.su ojczyzna. nm1a.st dzynarodowe), gdyż wykaza- nego, mającej się odbyć sesji nych nie narusza deklaracJ'i · t h d k „ 1 d · 
warzyszą rządom imperiali aktu atlantyckiego 11l)(lpiula ły, iż komuniści staną po stro Generalnego Zgromadzenia Narodów Zjednoczonych 0 pans wac emo racji u owe J 
stycznym, noszącym w sobie pakt przyjaźni l po~oiu z ua- nie państwa soc1'alistycznego ł ć ze Związkiem Radzieckim na w. ąc.zy spra:rvę procesu . prze prawacJ:l człowieka, która gwa c el p „ · 1· weg t „ 
zarzc\"i·e agresJ'1' i WOJ·en. zym wielkim sojusznikiem w wypadku, 1"eś11· imperialiści k ód ti k z e - omza1ąc~ e acp „ ciw o przyw com par i o- rantuje wszystkim ludziom k i.. · t · t I k ·t 1· t 

~V kral·ach kapi'tall'stycz~ych ozasó_w w_ oJ·ny - Zwi"z_k, l'!m .. p?de1'mą agresJ'ę przeciwko · t · St h z· ovre w pans wac 1 ap1 a is Y· „ , murus yczneJ w anac Je-
1
prawo na .wyrażanie · swych · • h kló l ' ł · 

ruch kobiet • demokratek Radzieckim. Droga pout:vki ruemu. dnoczonych. poglądów polltycz.nych. . cznycp. · l:y wyg OSr a wice· 
naootvka stale na ·trudności i pokojowej gwarantuje bezpie- Wystąpienia przywódców min. ragierowa · 
pr~csŻkody ze ~trony władz czeństwo Sta.n~ Zjednoczo- p~rtii komunistycznych Fran- u I I • 1 Referat nagrodzono · hucznymi 
państwowych, zainteresowa- nym l całemu swiatu. cj1 ~ Włoc~ prz:vpoi;nn~ały nam roczys e o warcie w· ys awy <l'kla-skami. wrnosząc okrzyki 

nych w utrzymaniu kobiet kome~znosć wz':1ozema walki ~ na cześć Zw. Radzieckiego, Pre 
z dala od życia politycznzgo DEKLARACJA }\:01\IUNI- ?rz.emvk_o. podzegaczom wo- sztuki ludowej ~SR w Warszawie zydenta R. P. Bolesława Bieru-
Nie powstrzymuje to jednak STYCZNEJ. PARTII BELGII Jen.i:iym i 1ch agentom w Au-. ta i na cześć Polski Ludowej. 
kobiet od organizowania się, BRUKSELA (PAP). - KC stru. . . WARSZAWA (PAP). - Ty- niach podnoszono wielkie zna W dalszym ciągu akademii 
od czynnego udziału w walce BelgijŚkiej Partii Komuni- St~1my Z:<iecydowam~ p~ dzień Przyjaźni Polsko-Cze- czenie sztuki ludowej w spo- głos zabierały przedstawicielki 
s i ł postępowych, 

0 
wolność i stycznej uchwalił rezolucję, stro~1e. J?OkOJU, po. strorue naJ chosłowackiej zarlnaugurowa- łeczeństwie socjalistycznym i Kobiet Czechosłowacji i delegat 

demokrację. w której podkreśla stanowi- patęzmeJszego panstwa po_ko- ny został dnia 7 bm. w War- wyrażano życzenia, aby Pol- ki z różnych terenów kraju, 
w k!'ajach kolonialnych i sko partii co do zasadniczych J~wego - z:v-iązku Radziec: sza\'{i.e uroczystym otwarciem ska i Czechosłowacja zapo- które podsumowały osiągnięcia 

półkolonialnych gnębionych zagadnień stojących przed · bel k1eg? - oświa~czył w zakon w Muzeum Narodowym wy- znały się wzajemnie bliżej ze organizacji ko}}iecy-ch w swo-
przez imperializm, znaczny gijską klasą robotniczą. czemu Koeplemg. stawy czechosłowackiej sztu- sztuką ludową obu krajów. ich okręgach. 
jest udział kobiet w walkach „Naród belgijski - głosi re OPOZYCJA W DANil - ki ludowej. 
narodowo - wyzwoleńczych. zolucja - czuje się ściśle PRZECIWKO p AKTOWI Na otwarcie wystawy przy cz w a r ty krą z· . k K . t 
w szcre~ach walczących o związany ze wszy5tkimi naro A, TLANTYCI\.IEMU byli członkowie rządu, przed- o w n I u om I n a n n u 
wolnoóć nie brak kobiet któ- darni, które zwalczają kam- SZ'IOKHOLM (PAP). - Ko ·stawiciele korpusu dyploma- 6 
re zd;ją sobie sprawę, ż~ tył- panię wojenną, prowadzon"ł res~?ndent . dziennika „.~~ tycznego z dziekanem, amba- przeszedł na stronę Chińskiej Armii Ludowej 
ko drogą walki zdobyć mogą przeciwko ZSRR i krajom de Dag d~no~1 z K?~~nhagi! 1z sadorem ZSRR Lebiediewem Londyn (PAP). Jak donosi I Jest to już czwarty okręt 
upragniony pokój i lepszą mokracji ludowej. Hipote7.a po-~ n~cisk1em op1~11 public?-- i ambasadorem Republiki Cze ze źródeł nankińskich agen- wojenny, który opuścił służbę 
Przyszłość wojny agresywne..f, spowo1l'l- neJ, niezadowolone.i z prob chosłowackiej dr Pi&zkiem na · · z i · · I ł k cja Reutera, admirał Kuci - dla Kuomintangu. Jak słychać 
Walczą więc kobiety greckie wanej przez w ązek Rl'd~J~c whiczenia Danii. do paktu p_oł cze e, cz on owie prezydium 

· przeciw interwentom amery- ki jest absurdem. ZSRR me· nocno-atlantyckiego, w dun- Towarzystwa Przyjaźni Pol- Jung, dowódca naczelny ma- załoga krążownika „Czung -
Sko Czechosło k . · li rynarki kuom;ntangowski'eJ' u Ki.ng" plano.wała por.wanie ad 

kańskim, usiłuJ·ącym narzucić · - wac. IeJ oraz - „u ł K 

S k d I I d I C7 ru· d ta · · 1 · si'łuJ'e wc1'ąz' bezskuteczni'e od nur.a a uci-J .. unga i P.rz.eka-
Grecii swe panowanie i prze- ztu a a U u. " prze s wiele e orgamza- ć . . zarue go Armu LudoweJ. 
ksztalcić ją w bazę wypado- cji społecznych i świata kul- z~sk~, k.rązowmk „Czung - Według doniesień acrencJ'i 

· · 1- ~ turalno-artystycznego stolicy. Kmg ktory przeszedł na stro „ 
wą impena izmu. List prezvdenta Gottwald a V I • • Reutera z Szanghaju Czang-K obiety hiszpańskie biorą d J _w_e __ w_s_z_y_st_k_i_ch--p-rz_.e_m_ó_w_ie_-_n_ę_lt_1d_o„v_ry.;...c.h_s„1_ł_z„b_r_o;..jn..;y;..c_h_._ Kai-Szek. przebywający obe-

czynny udział w podziem o uczestników zjazdu pisarzy CSR o k - f. . . d . cnie w Fenghua odpowiedział 
nym ruchu oporu. Bardzo zna PRAGA (PAP). - 6 bm. za Na końcowym posiedzeniu e m o rac I 111 s cy z ą a Ją odmownie na wezwanie człon 
czny jest udział kobiet w wal kończył się w Pradze pierw- zjazdu uchwalona została re- ków obecnego rządu kuomin-
ce wyzwoleńczej Chin, Vietna szy konstytucyjny zjazd pisa- zolucja, która głosi, że pisa- realizacji traktatu pokoy· owego Ctahni. ~no. ws~iego do opuszczenia 
mu, Burmy, Indonezji i in- rzy czechosłowackich. rze czechosłowaccy wezm::t 
n;vch krajów kolonialnych. w ostatnim dniu obrad zja- czynny udział w pracy swe!to SZTOKHOLM (PAP). konstytucyjna rozpatrzyła 

W marshallowskich krajach 1 
. Dziennik fiński „Tyekansam wniosek deputowanego Riu-

Europy. kto.re i'mperi'ali'zm a- zdu pnewodn czą.cy związku narodu nad budową soc;ali- San t" d . . k . . . . . h . 1 
• i oma onos1, ze omis1a emia 1 szeregu mnyc posłów, 

merv. i,.an· ski, w porozumi'eniu pisany Drda og osił I st pre- zmu. d . h . d. 
·• 7.ydenta Klementa Gottwalda Uczestnicy zjazdu p:-7.yrze- omaga,Jącyc się po Jęcia 

Premier Attlee 
opuścrl Berlin 

z rodzimą reakcją usiłuje wcią do uc7.estników zjazdu. kli, iż wespół z pisarzami Sesja KC środków , gwarantujących re-
gnąć do nowej wojny, roz~ry W liśoie tym prezydent Gott Związku Radzieckiego i demo alizację traktatu pokojowego, ~ERLIN (PAI'.). - Po ~W:U 

n
wi.ae s i~ cię1!~i ?~i 0 zacdhowwea:- wa.Id podkreśla doniosłe zna- kratycznymi przedstawiciela- Włoskiej Partii Komuni~tycznej zawartego między Finlandią i dmow~ pobycie w Berurue 

meza ~~nosc1 .naro o J, czenie zjazdu i konieczność mi nauki i sztuki będą wz.ma państwami sojuszniczymi. lldał się stamtąd w drogę ?O 
oNutar~:"r-i:nakme pokto)u.. 7rl'alizowania na oclcinku ll-1gać walkę o pokój i przyjaźń RZYM (PAP). - Sekreta- Komisja wypowiedziała się wrotną do Londyn1:1 premier 

rw1e sze na ęzerue w o- te k' h 1 
S t dl i d k riat Komunistycznej Partii za odrzuceniem powyższego Attlee. Pr.zeprowadztł on .s~e-

st t . h t g d . h Y ra.c tm as a " z uka a m ęd7.y narodami, emas u- Włoch komuru"ku1·e, z'e na . k C ł nk . k re" rozmow z przedsta\"icie a me Y o mac prz - ludu" · d. g . h wn10s u. z o owie omisji " v -

brała walka o pokój we Frani • Jąc po ze ~czy wo,Jennyc · dzień 15 - 17 marca zwołano - ludowi demokraci _ ogło- laz:i.i anglosaskich i. francu-
cji. gdzie siły postępu z całą do Rzymu sesję Komitetu Cen sili protest przeciwko decyzji skich wł~dz okl:'pa~YJ1?Ych. o; 
stanowczością przeciwstawir.- Wbrew prześladowaniom i do pokoju nie zabraknie l glo tralnego Partii. większości komis.ii. raz z politykami mermeck1rru. 
ją się polityce agresji, polity- zakazom ze strony rządu ko- su kobiet polskich, kobiet Porządek dnia przewiduje Rozmowy dotyczyły m. ln. 
ce· rozpętania nowej wojny. biety francuskie kroczą na- 2..w. Radzieckiego i państw m. in. sprawę walid narndu o I pozycji cześci Niemiec w Za-
Organizacje kobiece biorą ży przód po obranej przez siebie demokrac.U ludowej, które włoskiego o pckój, omówie- e enacia polska chodniej Europie i poprawek 
wy udział w tej kampanii an- drodze. Do głosu kobiet fran wiernie stoją na straży poko- nie sytuacji gospodarczej kra 6 l\'r&nicznych w Zachodnich 
tywojenne.i. O sile i bojowo- cuskich przyłączają s ie kobie jn l popierają walkę swyclt ju ,walkę związków zawodo- przybyła do Pragi Niemcuch. 
ści ruchu kobiecego świadczą ty Anglii, Włoch, Danii, Bel- sióstr na całym świecie. Wieź wych z pracodawcami o po- PRAGA (PAP). _ w po- --o-
liczne imprezy na rzecz poko- gii. Holandii i innych krajów. łącząca kobiety - demokratki prawę bytu mas pracujących niedziałck przybyła do Pr·Jgi Irańscy dziennikarze skazani 
ju. świadczy ostatnio przepro Tegoroczny dzień 8 marca wszystkich krajów i tych ję- oraz kwestie organizacyjne delegacja polska z wicemin!- PARY~ (PAP) A 
wadzona akcja „zeszytów po- będzie dniem wielkiej ma czących jeszcze pod uciskiem Duże znintercwwanie budzi strem rolnictwa Tkaczowem /J • - gcncja 
koiu". w których dzi<>siątki nifei:tacji kobiet całego świa- kapitallzm11 i tych, w których równir;r, fakt, że równoezrśnie France Presse donosi z. Tehe-
t vs ic:cv matek. żon. robotnic. ta, które wypowkdział:v wo.i- panujt> lud, stanowi wielką prz~'wód c a ~orjnli•tiiw wlo~ ki ch nao~f:~~~ja weźmie udział w ranu 0 ogłoszeniu tam wyro-
chłoo. ck i pracownic umysło- ne, WOJ.nie, którt> walcz"- o po- sile,, o którą rozbij" się plany Xc11ni przNl~tawi w parłtimen- ku w procesie przeciwko „ ... wielkich uroczysto~ci::1ch orga trzem post _,_. · 
wych wyraziło swą crotowość step t demokrację. I marhinacJe podze· ... ~czy do do S'l'I'" zrrnn<> intcrpela~.i·ę ft ' qpowym .u.Jemu-" „„ " ., ' " nizowanych z okazji Tygodnia karzom • 
do walki o niepodle11łość na- W dnlu tym wśród ,losów nowej wojny~ sprawie polityki zairanicznej Przyjaźni Polsko-Czcchosło- o·k · · 
rodowa i ookój. onów kobłet nawołuJacych ait. Malinowska. rz11du. s · arzonym wymierzono ke 

wackiej. Y od 1 do 5 lat wlezienia, , 

• 



• 

• 
Nr. 6i 

Kobiela w Z wiqzku Radzieckim 300 tysięcy junaczek SP 
utrwali zdobycze Polski Ludowej 

Rozkaz dzienny komendanta Służby Polsce K obiety radzlerkir. obchodzi} traktorzystki i kombajnerki 745 ~ł rc>m kinematografii Republiki Kobiety radzieckie w dniu 8 łet poi ki 
w tym rok•J dzień „ marca Trnlchofoic i robotnic sowchozów E~tońskiej - Olga Lnuristin, narea zwracają. się ze słowami WARSZAWA (PAP). - Ko W dniu tym kob Y s 9 

:w wnrunko.ch wielkiego rozkwi. i·o~i za~z~zvtnv tvtnł Bohatera ministrem ubezpieczeń społecz przyjaźni i !'Olid~rnośd do swo. mendant główny „Służby Pol wras z kobietami całe10 swia 
tu swojej ojczyzny, P~nry SocJBllst,H'znt>j w ,iri\d nvc·h Reuubliki Turkmeńskic,J- i~h si(~tr zagranicą, z których sce", płk. Edward Braniew• ta wyrażą swą wdzlęcza'>Ś6 

Wyniki trzeci~go roku powo· nich znajdują. się koliPty, któ· ,izja AtakapesO'l'a, miniAtrcm 'Większość żyje jeszcze w cięż· ski wydał w związku z Mię- dla wielkiego Związku Ra-
jenej pięciolatki, jeszcze l'az po. rych doiiwiaciczenie wzbogaciło 01·hrony ir:drowia w Azerbejdża· kich warunkaeh kapitalizmu, a i dzi ki b ń loju 

· K' 1 F l. \•1'ele mili'ono'w pod .4arzn,em dzynarodowym Dniem Kob et ee ego - o ro cy Po '. • twierdziły przed całym świat em rndziN,ll!J. naukę agronomiczną . r.ie Jt'•t rn )ra 'arac zewn. • ik 
1 pr.:t!wagę URt;·oju socjaligtycznn Do takich należą.: syberyj,ka w:r•·howane :przez partię Leni kcloninlnego nci~llu. rozkaz specjalny do lnstruk- potę:ilnego pjuszn a Wll'r-

go, zdolnego do rukonania wezcl kołchoźnica Annn. Jutkina i zna na - Stalina kobiety ra Kol.ii,'ty rndzie<>kie z rado~rią torek i junaczek „SP". nego przyjaciela wszys~kich 
kich trudno6ci i zapewnienia lu· 1m tralctorzystka ukraińska rlzit>ckie bohatrrslco bronily na i z11d:>woleniem obse~wuj'ł pra Dzień 8 marca _ czytamy lud:ni milują.eych pokój". 
ilziom pr~ey ni'eustannego wzros J"„2a Angelina. froncie ~WOJ0 <'J0 socJ·a!istycznoj cę kobiet krajów derr.okracji " d D · ki cl stwu demo · „ - · d l h w rozkazie - stał się dla e- „ z1ę zwy ę • tu dobrobytu i kultur:l'·· N ie mnieJ'sze h~ o~iągnio,cia ojl'Z;Yzny, swojej wolr.n§f'i i sz.1·.zi; ludowej i życzą. im a sz·1 

.,,. b' , · k · t ó " ś„ 1·~. s~oi'ch dzi„~i. 7 8 rzv. n".· ho sukcesów. Są. cał~ dusz" i sercem mokratycznych kobiet całego kracjl ludowej w Polsce -.o..o i~~a rauziec · a JC~ r -vno kobiety raózieckiej na fron ' „ " v ·' ., "'G „ · brz · dal j ł zk 
7
u 

•·1>1·a'wnionym, "zynnyni budown1 k · J·owe na fr<: ncit' i w oddział:lPh z kobietami Hiszpanii, recJi i świata dniem, w którym ma- nuą e sowa ro 'il -u " v cie nauki i · u1t11ry. · · ' ły 
czym społeczeństwa komur1isty r1trt:vzanckich 120 OOO kolnet Chin, Vie;.namu, I~dont'zji 1 in nlfestują one swą międzyna- kobiety pracujące uzysk~ 

. ń Kobil'tv radzieekie wvkorzy ocl?na<>zono ord,Jrami i mcdaln- i.ych kr'1.JÓW kolomalnych, któ. od lid ść lee po raz p1"erwszy w h'-<.,r·!i ~znego i raprezentUJ6 W pa 1. 11tnją W calcj pełni dańą i~ . . . 6 d b h t k }' r ową SO arno W wa ·""'-' Cllne radzieckim - wid1.11- ailę , mi Zw1ązku Radz10r.k1<"go, a 9 re prowa. zą. o a en Ił wa )i~ • • ść akt go ud •iału 
250.000 kobiet pl'aeuje \V pize pnwz stnlinowskł konstytucję kobietom nadano tytuł Bohate· o niezależno§ć narodow'ł, o wol z podzegaczami wo.lennym! o mozno ywne ~ 

myśle ·li' charakterze dyrektorów niożliwośe kształcenia. sill: na ra. Związku Radzieckiego. I uoM i dcmokr1t~ję. trwały pokój 1 postęp. w ;i:yciu politycznym, społecz ł h wyż~zy~h uczelniach stanowią nym i gospodarczym. przedsiębiorstw przr.mys owy~ ' cne obrcnie mniej więcej poło. d d I u k k bł mł 

w~~~-:~;i! to~=~:~':~ z~nnr :~~~!~1:1~~i~y;~~e~oin~!!:u!1~;0~ Chłopi polscy .opowia OJ
1

Q co wi zie i na rai nie pje=SOO~~ty~ęc=a·~a~~~~ljelll:lti·Ba-. 1111zwiska. nowatorów prze· ny kobiet, ponad milion kobiet - "' -· ,..._ 
my;łu, mistrzów w dziedzinie praenj<' w słui(bie zdrowia. Ko- JNlnvm z członk·jw delegacji chłopów polBkich, która zwiedzi co będzie, je~li t;ego nie zjeciel cJJek ,,SP'', nłos~ swój po-~,·sokieJ· "'l'ydaJ"ności prac.Y - · s · ł „,. k · K N t ei!A y od11owi'ada. , biety stanowią 42.2 proc. specja la. 1rnłehozy ukmhi~kie b~·ł tanlf aw •v1eczarc '·z gm.my am - - o o sprz · am , wa.my wkład w dzieło budll-
tkaczki Marii Wolkowej, bryga listów z wyższym wykształceniem pino~. Po•łnchajmy eo Stanisław Wieczorek opovnada o swym po ,ią. Bo są. tam takie rynki jak 
diera oddziału buuowy podwozi 35.000 kobiet pracuje w instytu bycie rn Ukrai1,ic. u na~ i kołehofoik llllL praw() WY rados„ego jutra ludc•wej 
w fabryce małolitrażowyr,h samo tar·h naukowo . badawczych i la ~przeda.6 to - ezego 811.lll 11.ie ojczyzny". 
chodów - .Anny K11źnit!cowej, Loraturiach. W in~t:vtucjach na „Wcale się nie spodziewałem, I d'l"fa. wol'ki kukurydzy, mą.ka, o potrzebuje. Nie tylko rynki ma. ..;....;._.;.. ________ _ 
closkonałt•go m1i;;zyrii~ty paro. t•kowv(h Akad<:1mii Nauk Zf:>RR ź13 to tak mpże być w tych koł- woce suszone. W skrzyneczce le jq. bogate. w miastach !Ił skte· Czwarta rocznica 
wozu - Hcl<:>ny C:zuchniuk. Ko prar11jo około 4.000 kobiet. · eho:i:ach! Ale opowiem wam com żą. po!eie wędzonej słoi:iiny i PY z ładnymi wystawami. I ta· d' d k f h 
bety te mają. tysią.c.<l i milio- •Nidzia.ł naocanie. Rzynki. Przy domku maJą. Ogl'Ó nio J'est·, teraz po c~tatnieJ· ::niż rzą ow emo ra vcznyc 1 d · 262 kohiot.v radzieckie otrzy. 1 k ~o h T · k 
ny na.:. :i. owczyn. Chł · h · · ł < e na. ' arae · rzymaJą. ro. co ren zrobiło si" jeszezP. t8.nil'J0

• W Rumun
1
••
1 

"'" lk lt · mnły premie stalinowskie z& o· ,. op1 tRm u ram są ciep o, d . ~ . k' k " n a .a. o prze< ,ermir..owe "1\'V, • wę wte DWin l ury . k któ kosz•u
3
·e ~ia!!nięeia w dziedzinie nauki. wszy~cy chodzą w butach. 'w dł t' . d. ·· J"edn~J· 7,ega.re , ry u. nas ~ konanie plauu pięcioletniego z .. k N . . • h . ł b 6 „ sze em ez o ~ ·1-8 tysięcy, można tam dostl\6 za )111.żclyru unir·m rodzi nowe boba tc>chniki, literatmy i S:!.tu 1• • R1 JWhLęłce~ . c. ciat em zo aczyd ' doM biednie wyglądającej eha· 

k Jl\ c c op1 zyJą. am napraw ę. 1 k' M' k b' dw .• &ta tiOO rubli. Kupi6 moY.na w~zyst terki pracy i nowatorki prouu · K obiety r<1dzieckie !)iorą jak Ch d .1 . d . up i. iesz a BO ie OJu ko czego dnua tylko zt1pragnie. 
CJ.i, najżywszy udział w żyi:iu 0 

.z
1 

em więc wszę zie ~am; ru8zków Okazuje się że t.o eme (,''-leb ko•zt·•J'o d-. a 
1
• pt~ł rubla 

k l · właziłem nawet do gumna 1 na . · ' . " ~ J ~ Na niezmiel'zonych pola<!h oł polityczn~·m tPIJO ua.iu. strychy do kołchoźników Poro ryci - bo k~łchoz d&.Je emerytu k:lo, .'lłonino. _ 4.0 ,a kit·łbasa-
ehozowych, kobieta radziecka W ~khil Ilady NajwyżMzr".i . · . . · ro tym, co nie mogą. prncowM. 
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clajo przykład wzorowej pracy Zt<iązku ll:l 1zfoekicgo wehodzi ~um~ewa:~m się. z. mm~ :osko~a A w śpichrzu u staruszków też ru i. 
vr polu i na fm·mir. 15.000 ko· 277 koLi<'t. ~yfra ta pn:ewyhm e: Języ 1 przeciez po 0 n~, Ja fożv mę.ka kukurydza słonino. „Wieś '\ll'ygląda. iupełnłe ln1--
bl'l!t J'est przcwodr1i(·7:t.cyw:i. kol liczbę po.,ł:tnck we wszy~tkłch dwa. słowa po polsku, oni dwa I tvle teg~ że na cały ~ok. ' A•ej mz" u na.s. W~z=tkje domki 

słowa po ukraińsku, a reszta na 'p t ' . t . d . dó 'ki """ .rw ehozów, 85'J.00') kiornj e bryga. innych pitrlamentnch •wiata. . . „ y am sH} am Je neJ J bielone, uyate, Ulice szerokie 
dumi pracującymi w polu i fcr Wiceministrem przemysłu meta migi„. na fermie hodowlanej: co ty za. h 
m&mi hodowlanymi, 250.000 11•wego ZSRR jc>st Helona DźRpa • ~,Wlazle1.° do jednego, ko_łcho_ l'&.binsz. Powiada, że dostaje 12 nie widać na.szych cia.snyc 0 • 
pracuje w charakterze kierowni ridże, wiceministrem ochrony zdro zmka w „Zdobyczy Pazdzierni- litrów mleka dzilou.J1i<, i jl'szeze płotltów. Przy każdym d<>mku 
czek bryi;n.d traktorowych, jako w-i11. - Maria Kowrigina, mini- k~" na taki Btr~· 8zek. Stoją pienifidze, zboże i mięso za „tru stodółka. 1 prayza.grodowe gos... ..;;,;;_.:,.:.;. ____ ,.:....,;...;;.._.:... _________________________ dodni" (dni pracy) no i preµiia. podantwo. Dalej ci!łgn~ sit pola. 

Elektryczny kombajn kuchenny ~,r;::.!z~~r;:k,b;!~~~~1 Y czy kołcho=owe 1 sa.dy owocowe na 
„Pytam 11ię jednego chłopa, setki hektarów. 

Da W}1Stawie gospodarstwa domowego W ~fosk wie eo robił z~nirn wstą.pił do ko~· „Do roboty W.kt tam nikogo 
w gmachu Moskiewskiej Ra· Dnlej widzimy na wystawie f m<'że się wydR.~a6 nieco ~hyt ~hozu. Miał 3 h~ grunt.u, ro~ił nie zmusza.. Nie chcesz praco-

~y Miejskiej ótwarto interesu.. dwn mode:le ;maszyn do pranin. du.iy. Po_ zdję~iu przykr~·wk1, o. tc'i·bbonJ!i·eatystcahrcczhałłoopowA-terlazna mzya wać, to nie pracuj - tylko że 
· t któ j d wyprodukowane w moskiow~kiej knzuje się, ze w gnrnku tym o 

Ją.cą. wys awę, na re. za e· fabryce Gą.zoaparat", Jedna g-ospodyni może. gotowaó równo wszystkiego pod' dostat~iem,- Bo kw Oe pracuje, ten nie zarabia., 
mon~t„owano . ~aszyny I urz~- z tyeh m~~zyn pierze 2 i pół ki cz•·śnic trzy potraw~': zupę, drc t~m jeat z:i.s.ada: k~o w1ęccJ ro. a najbardziej sza.nuj!l! takie&' 
clvmiaJ ułatwiaJące. praci; kobie lograma bielizny, druga _ :s kg gie ~ trzecie danie, W p~zyi;oto· bi, ten .leJ>ieJ zarabia. człowieka co dobrze ptacuje. Lu 
ty przy prowadzeniu goRpodars· uriraz. Maszyny te po:·uswne eą wanm potrMv dopomagają. ko- ,.Byliśmy V! kołhozie im. 
twn domowego Zgromadzono set dektrycznośP.ią, woda natomias;; ui11torr. rozmait11 pr.z~·nady ula· Wasiliewa nic>dalcko Kijllwa dzie tak si~ ta.JD zżyli i kołeho­
;J.i rqi:JYUl.itych przyrządów, po. n11.grzew:i.na jest ,P~zy pomocy twl~ją.~e ~z'l.t1mvame 1 pnecie- Ni('n1cy nie zostawih w nim k~ zn.mi, te nie ro~ejlł łycia 
c•ząwszy od maszynki do obie· gtizu. Wniraną. biehzu~ 1mezy rame Jarz;vn. . . d mienia na lrnmiC'niu, a~e _po WOJ be.z nich.•• 

111.nia ziemniaków aż do skompli się w specjalnej maszynie de su .Wystaw10no równicz ~rze. · nie wyhudo"G'ano tam JUZ 72 no . • . . 
kownnego elektrycznego „kom szi,nia, Dzięki tym maszynom n~ioty • przez.naezoue :;p<.cJalmc we domki 3 4 i 5-poko:iowe. Do „.T<'szcie Jeduo - nttl\n Wie 

BUKARESZT. W dniu 6 mą.r 
ca rb. minęła 4 rocznica dojścia 
do władzy pierwszego w Rumu· 
nii l'Zą.du demokr11-tycr;nego -
rzą.du Petru Grozy. Społeczeń· 
stwo :rumuńskie obchodziło uro· 
ezyAcie tę ważną. w ~yoiu. nar?" 
du :rocr;nicf. W!zy~tkie dZ>enm. 
ki ogłosiły a.rtykuly, poświęcone 
01ią.gnięciorn rządu demokro.tyez 
nego w tym okresie. 

Intelektualiści bryty. scy 
w obronie pokoju 

NOWY JORK (PAP). Poda.­
no tu do wiadomości, iż wielu 
v;'Ybitnyeh intelektualistów bry 
tyjskich, którzy braH udział w 
Kongresie Wrocławskim, zapo· 
wiedziało również udział w mi~ 
ćizynarodowyni , kon~esie inte•:il 
Iektualist\Sw w obronJO pokotiv. 
r~zpoczynają,cyid° ~ię 25 marł. 
rb. · 

K P Holandii 
do kobiet holenderskich 

bajnu • kurhonnego 11kładaią- prnnie bielizny - tli. n:ljcięl~za dla w~i. . . my są. ładu~. Wtirandy 'na rz<>Ź- lZOrek - '~am ~est pra.w~zi:iva 
oogo się z 24 rozin~itych apa~a- bodajże z prac domowych - Na wystawie "'.idzuny ~uzo i ~z bionyrh bh„pkach, czerwona. da· r•i_"•nmM, ~11? m:i, .tam rozmcy 
łów przy pomocy których moż- może hye cn.łkowicie zmechani. mnitych modeh naczyn. alum1- thi!wka, rze.~b1ont> ramy okien. ~n1i:i,lz:y-ś m1m.;tre.m i chłop~~· ~-~ Haga (PAP) - Komitet Cen 
na ~zntkować kapustę, zagnin· ~owa na. t•iowych, emitliow~nych ~k:por1ce· "e i hclki. WRzystl;o w ich at;· ~<:<'ha1·1· my na. „rn~g~~~. <! ops _' 1 v . t • 

h ~ t l · EJ y J„ ludowym, a każdy domek in. c1o K1Jowa, I w-idzie.hśmy, ze tralnej Partii ,,omums yczne] ta.ć ciasto, mleć mięso nit kotle A oto tiuszarka do naczyń, wy ~&now_yc . • ą. l".. i ma. e~ 1 ,,: : J d k 
ty i td. Wickszość eksponat/iw lwnana ż ocynkowanego drutu. zeczki do pm z~u~a he~ ba.~y, Y 1!y - taki - jaki sobie kolebo jak chłop przemawia, a sam Holandił ogłosił odezwę O O• 

• '.T • · t , · t t l al11m1n111m l nierd1.ew z'r
0

1i'k k·.tzał wybudować architc·k Chruszczow chce mu przerwać, b"iet holenders'K'inh, w której - to maszynv i przyrządv pro .,a pierW87Y rzu or;a JCS O :011ane Z . '. " 
d!lkow&ne w dużych 'iloici~~h i drobiazg, ale ileż czasu zaosz· nej stali, micdn.ice i wan~enk~ z towi. Kosztuje taki rlomek 10 L > ehłop nie daje: „zaraz - r o nawołu1'e 1·e do przeciwstawie-

k . k l a du.1v ~ Y ~ 0 29 t.,..5 rnbh na budowę pań wiad:1 - towarzyszu Chrusz· które można nabywać we <>zędza kobiecie, :;.wlaszcza ie. o•~yn owanrgo z<' az,. . . - ;t~o-tla,J·e· bezp;.o.•cuto-~ pożyrz cmw, J·a che~ f>koń~z·rć'.'. Wiel n!a się akcji podżegaczy wojen \ll'SZystkich sklepach lI!Oskiew rl'' ma ona wi~kszą. ' rodzinę. l16r garnków, dzbanków do mle - „ - ".„ . k ł 
•kich. P~ócz tego, suszenie naczyń jest ka, filiżanek. WszyHtko !adne kę. Na przy11zły rok wybuilnją ·I\! uc:ony Łysenko m6wi ~.0 • 0 nych i wzmożenia wysiłków w 
Wśród zwiedzających wystawę o wiele b'l.rdziej higieniczne, ni:' i w dobrym .gatunl<;u: frh jP.szczo paręset. chof.mkliw, .źt·ł.y przychodzili .P0 celu utrwalenia pokoju. 

P)···ewaf:aJ'" ocz"""1lcie kobiety. "'dera nie ścierką. v y~lawn. ,JeRt domtn,vm. do"'.o .Nie ma w tych domkach voradę rolmezą wprost. do r.i~- t k. k b' t 4 

"' J „.~ · ł d l c str'v· •. zków tylko epichrze, Otwo ao. Chłopi, J'ak czegoś nie ro.zn· Komitel wzywa a ze o te Y z uwag~. ogl~daJ·a. przedmioty Zademonstrowano też wiele Jem staran prZt!my• u ra. ziec t~ , „ „ . . d I „ „ „ ' b' ó z i t • · • nrzyśp>eszenio r"\:ła mi córka J'odneuo koleho rnieją, to idą. pro<to do ••Y!Je. n· holendNsk!e, aby zazą a y nł• ułatwiają.ce sprzątanie mieszka. pożytecznych dro 11t:zg w. .w e go o ·ułll wieme I , . „ . k 
11!11. . .A więc - 1pecjnlnc gąbki dz•ij~re wy11tawę kobiety zatrzy pruy kobie•:; w <l~mu. Ułatw~ć źn°ika frh spichrz. Ja na. całą. .zi ki Wl·'.zieliśmv, J~ · pr~n:i1er tychmlastowego wycofania 
cło :tmywania •einn, maszyny mują. eię zwłaezcza przed stoł„m, do•nową. pracę. k_ohiety,. ur.zymo~ m~ nie przygotowałem tyle, ile rządu śc1~kal ~7-lctni~ ~wm1ar- wojsk z Indonezji I zaprzesta-
c1o zaciągania podłóg najnowsze na :którym rozmie~7.c:r.ouo J'OZ tę pracę bar~z~eJ. wydaJnlł: - .t. im zo~tało z!lpa~ó'v ternz, na kę - rekordzistkę. 'Io Jes~ n~~ . . 
go typu, odkurzacze, rrzyrządy I mai te gar11ki i ro!'<ile. Rz;zagó• znn~zy. m~107Jnn<l . !11dz1e,:,ki1~~ 1irzedn6Vl"ku. A przrcicż nie by· rrrawdę jedn~, wielka rodzma I ma wo iny . n·a tym obszarze, 
do 6cierania kurzu z gzymsów ne zainteresowame budzi gar· kohiee1t" w1ęks1.y udz1,.l w ... „ r i.: ło jc~zc·ze ;ozlicz"lnfo _z ~rllcy Z:l - kończy W1erzorek. prCYWadzonei wyłącznie w ce-
l td. nc·k, litóry na pierwszy rzut oka ~połrc•zny:J?. te tndodm! Pytam się ich: A I. Doboaa lach Imperialistycznych. · 
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Daleko od Moskwy 
- TwQja przyjaźń jest mi bardzo droga i dlatego wy­

piję za nią z radością - powiedział Załkind podnosząc 
kieliszek. 

Siedzieli jeszcze długo. Dawno już karafki i zakąski 
były odstawione na bok. Obecnie obydwaj niemiłosier­
nie dymili, zielony dym od papierosów unosił się ku 
górze, a w dużej popielnicy nagromadził się stos nie­
dopałków. 

- Przemówienie StaUna dodało nam wszystkim rozu­
mu i siły. W takie dni człowiek staje się o głowę więk­
szy! On wie, kiedy jego słowo jest szczególnie narodo­
wi po' _ebne. Powiedział: zwyciężymy - i napewno 
.zwyciężymy." Słowa jego zawsze sprawdzają się. I nie­
chaj dwa miliardy mieszkańców kuli ziemskiej pomyślą 
~ naszej sile. 

Obecnie jedynie nasz Stalin i najbliżsi jego współpra­
townicy zdolni są spojrzeć naprzód w przyszłośit, poza 
granice wojny~ Ale i nam pospolitym ludziom radziec­
kim nie zaszkodzi pomyśleć o przyszłości. Nie byli­
byśmy uczniami Lenina, gdybyśmy przypuszczali, że 
wraz z usunięciem Hitlera nastąpi spokój na ziemi. Nas 
czck1 jeszcze bardziej naprężona walka. Ciekawe jak 
dlugo będzie trwała, jaki będzie jej rozmach i jakle 
przybierze f0rmy. I jaki będzie nasz udział w tej wal­
~e, a co pozostanie dla przyszłych pokoleń bolszewizmu? 

- My z tobą na przykład należymy clo drugiej zmia­
J'lY. Ale wvrosłv już milionowe zasteov trzeciei zmianv 

- młodzi ludzie w rodzaju Kowszowa, Tani Wasylczen­
ko, Terechowa, Rogowa. A za nimi podążają czwarta 
i piąta zmiana. Za przykładem Stalina powinniśmy 
wszystko co mamy najlepszego oddać celem należytego 
wychowania ich. Wszak przyjdzie i godzina naszego fi­
zycznego końcu, tak że chcąc niechcąc wypadnie cały 
ciężar sprawy położyć na ich młode barki. Naszym 
świętym obowiązkiem jest uczynić tak, ażeby oni pozo­
stali na zawsze silni, nieustraszeni, wytrwali i gotowi do 
walki o komunizm aż do pełneqo zwycięstwa!... 

Mimowoli przyjaciele przeszli na tematy związane z 
budową. Tutaj na nich, jako na naistarszych leżała 
wielka o.dpowiedzialność za ludzi., za ich pracę. Rozmo­
wiali o sposobie zwalczania trudności, o metodach go­
spodarczego i partyjnego kierowania ludźmi... 

- Ty obchodzisz się delikatnie z ludźmi i trzę­
siesz się nad każdym - to dobrze, - powiedział 
Batmanow. - Ale czy nie jesteś zbyt pobłażliwy 
dla niektórych? Wiemy, że myślisz stale o tych 
co zginęli na wojnie i dlatego zwiększa się twoja troska 
o tych co pozostali przy życiu. I to jest słuszne! Przecież 
czasem jakiemuś średniemu pracownikowi, który nie 
umie pracować - jako radzieckiemu człowiekowi nale­
ży pomóc, podciągnąć go, wychować. Ale czy w ten spo­
sób nie powstaje szkodliwa tolerancja wobec ludzkich 
wad i słabości? Czy ludzi nie psuje takie współczucie? 

· Podaj mi przykłady Wasyli - zażądał Załkind. -
C Jyż w przeciwnym razie nie zrozumiemy się nawzajem. 

- Na przykład Jefimow, Litujesz się nad nim, czu­
jesz odpowiedzialność za jego los, a w rezultacie w ca­
łej tej sprawie jest coś niewłaściwego. Z szacunku do 
ciebie nie wti·ącam się na razie do gospodarki trzeci ~~o 
nunktu. Niechai unnkt ten nodlee:a tobie. 

I 
-Co ci się wydaje tam niewłaściwym? 

- Człowiek musi wywalczyć sobie prawo do tego, że­
by się nazywać kierownikiem i żeby nim rzeczywiście 
być. Jaki z Jefimowa jest kierownik? Ma pod sobą 
setki ludzi, ale on zatracił się i nie potrafi nimi kierować. 
Raczej im przeszkadza gdyż praca ich jest trudna i po- • 
trzebny im jest energiczny naczelnik, 

- Wkrótce tam wszystko będzie w porządku. 
- Oczywiście. Tobie starczy sił i na to. Niepodo-

bieństwem jest aby na punkcie położonym tak blisko 
zarządu panował bałagan. Jednakże porządek powsta­
nie tam nie dzięki J efimowo wi ale raczej pomimo niego. 
Już dzisiaj na podstawił! rozmów z punktem przewiduję 
jak tam si~ uło:i:ą sprawy, jeśli Jefimow pozostanie na 
miejscu. 

- A mianowicie? 
- Tiemkin, sekretarz organizacji partyjnej zupełnie 

zastąpi kierownika punktu. Odczl;fł twoje poparcie i już 
od dnia dzisiejszego wziął kiero;tnictwo w swoje ręce. 
I powiedz mi. jaki pożytek będzie z twego współczucia? 
Punkt zostanie doprowadzony do porządku, a Jefimow 
pomyśli że to on jest bohaterem i że to on, Jefimow 
obraca kulę ziemską wokoło swojej osi. A jednakże w 
nim samym nic się nie zmieni i on pozostanie naczelni­
kiem tylko z nazwy. Pozostanie nadal słabym człowie„ 
kiem i to okaże się przy następnym poważnym. doświad­
czeniu, Przypuśćmy, że budowa jest skończona i Jefi­
mow został przeniesiony na inną, trudniejszą budowę. 
Cóż on wtedy uczyni, jeśli ciebie nie będzie obok? Kto 
go pożałuja i z~odzi się wzią~ na siebie wykonywanie 
jego obowiązków? 

- Czy orononuiesz. abv e:o zwolnić? 
d. c. Jl. 
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Milion członkiń Ligi Kobiet w Polsce R~b"~et;ice łódzkie 
· pracuje owocnie dla kraju i dla pokoju świata pracq przy warsztatach biorq udział 

(Wywiad z: przewodniczącą Zarządu Głównego Ligi Kobiet - dr. Ireną S.ztachelską) w walce 0 pokój i dobrobyt 
W związku z Międzynarodowym Dniem Kobiet, przed- cej znalazło wyraz w wybn- J „Będziemy się starały W Polsce Kpngres Zjednocze lrle siły, wytrwałosc, ottdanie. 

stawicielka PAP przeprowadziła z przewodniczącą Zarządu rze jej przedstawicielek do wzmóc naszą pucę no& wszy- niowy wytknął jasną drogę Robotnice, chłopki, inteligent 
Głównego Ligi Kobiet dr Ireną Sztachelską wywiad, obn- władz Federacji .Jeth:\ z stkich odcinkach. Za ~zcze· przed nami _ kobieta.mi My ki pracujące, mtele-ttua.l.stld, 
zujący działalność Ligi. 7-miu wiceprzewodniczących gólnle ważne nmać na!eży kobiety musimy iść w ;ierw~ wzm6żmy naszą._ p~acę, p_od~oli. 

- • • 1 my w masach sw1adomo.s= lde-W swej deklaracji ideow~j matek I dzieci. 15 żłobkó'\"v, SFDIC została wYbrana wiec- rozszerzenie I pogt1~bteniti pra szych szeregach budowniczyc!l olog!,· :z.ną i polityczną. :Sierz. 
- oświadczyła dr Szta- 18 przedszkoli 2 schroni~ka przewodniczą.ca Zarządu Głów cy kulturalno - oświ:J.towej, Socjalizmu. Dlatego tei: dzień my masowy udział we współza. 

chelska - wysunęła Liga trzy dla kobiet, jedną poradnię i nego Ligi Kobiet dr J~uge1.1ia zwiększenie liczby kursów 8-my marca robotnice łódzkie V.">dnictwie pracy, poduosmy ja 
naczelne zadania: wciągnięcie jeden dom matki i dziecka. Pragerowa,_ do Racly Naczel- szkolenia zawodowego, Jnten- obchodzą pod hasłem walki o kość produkcji, ·,v'!lczmy o 
kobiety do twórczej pracy nad Nadto zorganizowała we wła nej i Komitetu W.vk1>nawcze- fik · 'ł d · t·· ·a. kó' dn' 1 · · k ś · d ść 
odbudową społeczną i gospo- snym zakresie 16 kolonii let- go Federacji weszły: 1uzew1Jd sy acJę wspo zawo me.>\. po J, 0 po ies eme J~- 0 ci <J~zczę no " 
darczą kraju; wychowanie jej nich dla dzieci, 12 półkolonii nicząca Za.rzą,du Głównego P~Y· Szc~gólną, uw.i.gę slde produkcji, o oszczędnoM. l'łę. żony na~zych przodowni~ów 
na świadomego, pełnowartu- i jeden dom turnusowy. L._ K. dr Ir~na Sztaehel!:lta, rUJemy na ak!ywizację prc~wa dziemy budowały Pol;kę potęż pracy, gospodynle domowe, nie 
ściowego członka społeczeń- O la uczczenia Międzynaro- wiceprzewodn1czą,ca Edwarda dzonych wespoł ze Zwłi\'!!k1e1n ną., bogatą, 1 szczęśliwą., gd::.i1., stójc!ę na nbr.czu wstępujcie 
stwa Polski Ludowej i PQillOC dowego Dnia Kobiet Li- Orłowska oraz członkini Pre- Samopomocy Chłopskiej kół nie b~dzie wyzys~ czło~e~a w szeregi Ligi Kobiet, by PO-

kobiecie w trudnych warun- g . . . ł 'ł , d zydlum Zarządu Głównego gospodyń wiejskich w c~lu przez człowieka.. Nie ~awiedz1e móc nam w wszystkim przy bu-
kach życiowych, wynikających nfct:~~~~o;a z~r~~~ ~ w;zi; L. K. Irena Piwow-3.rska. WLmożenia kobiecego współ- my za.ufania, jakie pokład:\ . w dowie lepszego jutra. 
ze skutków wojny i okupa- dzinie produkcji, Jak i prac Co Liga. Kobiet wysu\'-'.a ~a zawodnictwa w gospodarstw!~ n~11 Rztd Ludo~ i Pols;i:a C'zeM przodownicom pracy! 
cji. kulturalno-oświatowych. Mel- czoło swOlch prac w naJbliz- rolnym, a zwłaszcza w nkrJi I ZJednoczoua. Part1:i- Robotni- Niech żyje światowa Demo. 

dunki. 0 wynikach tego ws.po'ł szym okresie? „H". cza. Pracy poświęcimy wszyst... :bTatyczna :Federacja. Kobiet! 
Solidaryzując się z między..: 

narodowym obozem pokoju ze zawodnictwa zostaną złożone 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

Związkiem Radziedtim na cze na uroczystej akademii w W u T ó 1 k b • t p I L d • 
le - Liga Kobiet wysunęła szawie w dniu 7 bm. w rcza ro a o 1e y w o sce u owe1 
hasło walki o trwały pokój. Liga Kobiet jest członkiem „ 

L iga liczy obecnie już Swiat~wej D~mokra~ycznej F,'e 
przeszło milion człon- deracJ1 Kobiet. Jakie są ce1~ W huku setek krosien, w I kobiet - jak stwie,rd,zH Lenin., statnio zauważyć znaczny downk, pracujących w kopal· 

klń zorganizowanych , w 16.108 Federacji i jaki jest wkład bawełnianym pyle przędzalnl, I. ni.e ma . pełnego ró-\•-'.n~upraw· wzrost odset-ka . kobiet. ~ ta.k niach, wysunęło się na czoło 
kołach. W roku ub. Liga ~igi do realizacji tych ce- pochylone nisko nad maszyną ruema kobiety bez SOCJah-zmu. np. w Techni-cum Włók1enm- ponad 4.500 kobiet, które wyko 
wspólnie ze Związkiem Samo low? fabrynnej szwalni, czy nad W r. 1937 zatrudnialiśmy w czym w Lodzi, podczas, gdy na nują nową normę średnio w 
pomocy Chłopskiej wkroczyła ~~F~ obejmuje przeszło 90 frezarką w fabryce metalowej przemyśle 160 tysięcy kobiet, pierwszym turnusie ilość siu- 150 - 160 proc. 
również na wieś. W 8 tys. milionow kobiet, zorganizowa- - pracują kobiety. Spotykamy obecnie zatrudnionych tam jest cha.czek - kobiet nie przekracza- Poważne wyniki uzy kują 
kół gospodyń wiejskich zrze- nych ~ 56 krajach. Stawia 0- je dzisiaj w każdym zakładzie 336 tysięcy, a niemal 850 tys. la 8 proc. - obecnie jest ich również przodownice, zatrudmo 
szono już 180 tys. kobiet. na soble za głó~y cel walkę JlTOCY i na wszystkich siano· kobiet zorganizowanych jest w około 20 procent. ne w zakładach pomocniczych 

0 pokój, wolnosć i demokra- wiskach i to nracuJ'ące nie związkach zawodowych. Kobi~- Mooną nrnyc1·ę maJ·ą kobiety 
Zgodnie ze swymi założenia cję na świecie. Broroi pra·11 ..-- b (-- od tw' przemysłu węglowego. T tak w 

mi Liga kładła główny nacisk politycznych i gospodarczych mniej wydajnie od mężczyzn ty aktywizują się coraz ar· we wspó zaw nic ie pracy. fabryce maszyn „Moj", nawi­
na podnoszenie ogólnego po- kobiet oraz praw dziecka. nawet w tych zawodach, które dziej w pracy związkowej i licz Nazwiska przodownie pracy ta- jaczka, Elżbieta Garus, wykonu 
ziomu kulturalno-oświatowe- liga Kobiet bierze czynny przed wojną uchod·zily za ty- ba kobiet w radach zakłado· kich jak Swit-0niakowa, Goły- je ostatnio normę w 172 proc„ 
go kobiet oraz uświadamianiu udział we wszystkich pra powo „męskie", jak np. górnic wych i władzach związków za- gowska, Gierowa - znane są frezer, Lucja Burczyk, wyko· 
dch pod względem społecznym cach . Federacji. Przedstawi- two, czy przemysł. met~fowy_., wodowych coraz bardziej odpo- całej Polsce na równi z nazwis nuje 115 proc. nowej normy. 
ł politycznym. cielki uczestniczyły w kon:fe- Polska ludowa, Jako Jedno ze wiada ilości zafrudnionych. kami przodowników pracy Bug W fabryce maszyn i sprzętu 

W roku 19A 8 czynne były rencJ·ach i kongresach w ró'·· swych haseł programowych, wy W Techn.icach przemysłowych, dola czy Zielińskiego. . M , 
"' ' ' "--tn· I b' gorniezego „ ontana' spawacz 

202 świetlice ligowe, w któ- nych państwach europejskich.

1 

sunęła uisadę całkowitego rów gdllie najzdolniejsi roiJU 1cy W przemyśle węg owym ie- ka Poksowa, uzyskała 122,5 
rych pracowało systematycz- Na odbytym w grudrun ub. nouprawnienia kobiet§ i reali· przygotowują się do objęcia od rze między innymi udział we procent normy, tokarz, Ja:lwi· 
nie 440 zespołów. Wygłoszono roku Kongresie SFDK macze zuje je z całą konsekwencją. powiednich do ich zdolności sta współzawodnictwie pracy 7.480 
31.637 referatów J pogadanek nie polskiej organizacji kubie Nie ma bowiem socjaHrmu bez nowi5k - daje się również o- kobiet. Ostatnio spośród prro· ga Rojek - 116·3 procent. 
i urządzono 5.634 akademie i Wzrasta rówmez stale po!i. 
obchody. Szczególnie liczne , 

1 
tyczne uświadomienie kobiet. 

były zebrania kobiet poświ~- w1•e1e moz• na zm1•en1•c na epsze Rosną szeregi kobiet aktywi· 
cone sprawozdaniom z Kon- stek plłrtyjnych i wśród dele-
gresu Zjednoczenia i Buda- K d . f b . Gł „ d PZPJG N 8 gatów na Kongres Zjednocze-
pesztańskiego Kongresu świa Orespon en Cl a rycznl 11 0 SU 0 gOSpO arce W l niowy Partii Robotniczych wiele 
towej Demokratycznej Fede- Dwóm naszym korespondentom fabrycznym z PZPJG Nie bez winy są również I wydawania przędzy są bardzo bardzo było kobiet, zasłużonych 
racji Kobiet. połączone z ma- n'I' 8 taw. S. Tnasce z Centrali i tow. L. Strzeleckiemu prządld na wrzeciennicach, któ zniszczone. Te zniszczone kosze działaczek partyjnych i przodow 
nifestacjami na rzecz trw'łłe- z oddziału przy ul. Dąbrowskiego powierzyliśmy zadanie re często puszczają pojedyń<:zy właśnie powodują znaczny od- nic pracy. 
go pokoju. Liga prowadziła dokonania oceny pracy swych rodzimych zakładów pod niedoprzęd. Z takiego · niedoprzę setek zepsutej JlTzędzy. Mianowanie doświadc·zonych 
również- walkę z analfabety- kątem widzenia oszczędności. du nie można OCZl'Wiślłłe wy- Tkalnia żaH się oo zły stan i zdolnych robotnic na odpowie 
zmem, rejestrując kobiety nie By móc jak najobiektywniej wypełnić swoje zadanie ciągnąć pożądanego numeru._ co osnów. Szczególnie na ~ierów- dzialne, kiernwnicze stanowiska 
piśmienne i kierując je na tawa.rzysze· postanowili za zgodą administracji zamienić jest jedną z przyczyn poWięk- nomierne ich krochmalerue. Ro· w przemyśle, ll'ie jest jedynym 
k1,1,15y dla analfabetów. się na przeciąg kilku godzin miejscami pracy. A więc sze.n1a Hości odpadków. Wśród botnicy nie są w stanie (jak wyrazem awansu społecznego 
.lll ażnym odcinkiem _pracy • t<>W. Tr:iaska spędził pól dnia na Oddziale, a tow. Strze· nich można znaleźć całe lub twierdzą) wymbić wymaganą kobiet w Polsce. Polska Ludo· 
-W Ligi było przysposobia- lecki pół dnia w Centrali. oto Jakie spostrzeżenia poczy- na wpół tylko wyrobione szpul ilość primy. wa wciąga coraz wi_ęcej kobiet 

nłe do pracy zarob~owej ko- ni~ it<YWanysze korespondenci. ki, co jest najoczywistszym Fa!'lbiarnia przędzy dot.kliwie w proces produkcji, daje ma-
błet nie posiadających kwali- OGOLNY OBRAZ JEST ZA· w TOO!aszowie. Włókno s-ztucz marnotrawstwem. . <?<1.cztlV.'.a "brak świa.tła. Ocz~- som kobiecym mozność poglę-
fikacji zawodoWYch. Szkole- DOWALAJĄCY ALE WIELE I kt. Oddz' ł t 1 . _ Zobaczymy. teraz, Jak wyglą· sC1e. rue. wpływa .. to d<;><Jat~10 biania swej wied.zy, uzyskanie 
nie prowadzono na specjał- • ne, ore ia °:'a m~ 0_ da ekspedycj<t w~tku. na Jakośc produkcp, a więc Je- lepszych, kul-turalniejszych wa-
nych kursach, obejmujących MOZNA ZMIENIC NA LEPSZE trzym?ł, ~yło ~okre. 1 zawiera Pomieszc-zenie, w którym wy dnocześme na wysekość kosz- runków życia, wyrywa je z le-
28 różnych zawodów. W 1948 - P~SZE TOW. S. TRZASK:" Io duzo meznuelone] .celulozy. daje się tkaczom przędzę, jest tów własnych. Jest to tym tairgu zapadłych wiosek, uśnie 
roku kursy ukończyło 8 tys. Ogolny obraz nasz1~0 Oddzia Ws~ek teg?. ni; m?zna. był~ stanowczo za male, Nie ma dziwniejsze, że na i'llnych Od- działych miasteczek do peł,nego, 
kobiet. Część dch znalazła za- ł.u przy ul. D~browsKiego .17-21 z. mego zro?1c rowneJ tasmy 1 gdzie postawić koszy, do któ działach ska<rią się r~mcy na pożytecznego życia. Szczególrne 
trudnienie w placówkach pra Jes~ zadowalaJący. Wszędzie pa row~ego niedoprzędu. _Stra~y rych by rozsortowywano cewki. nadmtar oświetlenia elektrycz- mobilizująco działa tu Partia, 
cy zorganizowanych przez Li- nu.ie wzorowy . porządek. Od- ~yrukłe z.tego pow~u ro;v!1aJą Przez to właśnie trzeba spe- nego - szczególl'Jie w ciągu przekształcająca kobietę w ak· 
gę, inne absolwentki kierowa dział "".ymaga Jednak pr~epro· się prawie czwartej częsc1 o· cjalnie zatrudniać kilka robotnic dnia (I). tywnego członka społeczeń-
no do różnych zakładów pra- wad:.ema całego szeregu mwe- trzyma!'ego pól!abrykatu. . zajmujących się sortowaniem stwa, otwierająca przed nią no 
cy, stosownie do nabytych u- sty~Jl. \~płyn~ło ~~ to na ~: To Jędnak n1e zamyka 1esz- cewek wrzucanych do jednego NASZE UWAGI we horyzonty i nowe możliwo-
mlejętności. Prócz tego do- wyzs-zeme . Jakosc1 . prOO,~kCJI. cze ~'i'ęgu przy:?zyn :vzrostu O<! kosza. Na tę niepotrzebną pra Tyle towanyue korespond~~ ści. 
szkolono zawodowo 21 tys. J Trz~ba l>?Wlem . stwi;rdz1c z?· padk<?W.- Mozna J~ znaleźc cę Oddział t>raci około miHona ci. ~y również ch<:~y wtrąc1c Rośnie ilość kobiet w szko· 
przeszkolono w gospodarstwie pełme ohi~ktywme, ~e Oddztal rówmez n.a przędzalni. .z po• złotych rocznie. Ponadt-0 w eks swoJe „trzy grosze_ • . łach partyjnych rośn·ie ilość 
domowym 8 tys. kobiet. ma ost~tmo zbyt du-~y ~rocent wodu z~ego napuszc.z~ma na pedycji nie ma komu zająć się Og_?lny wyka.z 1akosc~ pro- uświa<kmlionych kobiet na wsi, 

W ramach opieki nad mat- odpad~ow. Pra"".da, ~e Jest to cewkę pte.rwszych mci .wątek brakowaniem szpulek, przez co duk<:JI w PZPJG n._r 8 me ?a· która pod tym względem była 
ką i dzieckiem Liga prowa- w dn;zym stopmu win~ dostaw źle ~h?<lz1, Jub plącze s1~, u- tkacze muszą sami to robić i !!raj.a optymistyczn~e. Wy~1~a u nas szczególnie upośledzona. 
dziła 42 izby dworcowe, prz~z cy poł~abryka.tu - Panstwowej tirudn~aJąc p;aeę tkaczom 1 po- marnować czas. bowiem z niego, ze ws~azmk Podczas wyborów Związku Sa­
które przeszło ponad 254 tys. Fabry·k1 Sztoczn.o Jedwabiu woduJąc duzą sbratę czasu. Jeśli już mowa 0 tkaczach, j~kości ~la. całych zak!adow. w mopomocy Chłopskiej do zarzą 

"w"1ęto Kob"1et - pod znak"1em walk"1 o 1"akos'c' produkc1·1· ~M=~:Jwc':~h:'lli~ia~i. w~)~: ~;:~a ~l::e;~~ s7oc~~~!tl:~~ ~~~ ;;~~~~~icto~i~mi~~~~r~ ~ le kłopotu sprawiają im nie- pnmy, 3,3 proc. brak~w o~az w niektórych województwach 
S • • • k • właściwie nawijane szpulki. Są 3,9 procent resztek. Nie moze- 19 proc. (np. s-zczecińSikie), 16,l• 
pręzysła organ1zac1a obieca na oddziale b w PZPB Nr 3 zbyt małe. Może nie od razu, my jednak pomi114ć milczeniem proc. (\Vll'ocławskie), 15 proc. 

Odddział b PZPB Nr 3 po-1 - Wierzę, że kobiety naszej stera omawia z. nimi właśnie ale pr.zynajmniej stopniowo na- f~ktu, że cyf_ry te V.: i;><>równa- (katowickie) itp. Ilość członkiń 
siada naprawdę dobrą i sprę- fabryki dadzą z siebie wszyst zagadnienie produkcjd. Czy etlałoby przejść na szpulki 180 mu z ~ru~~wym swiad.czą ° Kół Gospodyń ZSCh wuosła w 
żystą organizację kobiecą. ko .i nie pozwolą się ulystan- można by utworzyć jesz;:ze mm. s~adku. J~~osc1 : W grudn:u bo· ciągu ostatniego roku z 35.151 
Tow. tow. Regina Krystera, sować robotnicom z PZPB więcej zespołów? Okazuje się, Wiele jeszcze moim z~zę wiem llo~c pnmy .wynosiła 84 cz!. d-0 ponad 190.000 członkiń. 
Jadwiga Kłysz, Janina Kac- Nr 4 - mówi tow. ~t.era. ż~ do kobiecego wsp~wod- dzić na na.s-zym Odd-ziale przy procent, 1lośc &rak~ ~.2 Nie ma w Polsce stanowis~, 
perska przewodzą na terenie - Już w bieżąc~ .~esiącu ructwa ~hce przystąpić też ul. Dąbrowskiej. Trudno wymie procent, a resztki . s~anow!łY niedostępnych dla kobiet. Miej· 
f b -·k. K łu Li . K bi t mamy tylko „pnmę :i „se- kilku męzcz:yz?l. nić ws-zystk·ie możliwości. Mu- tylko 2,8 procent. Rózmca mię· ska Rada Na'l'odowa w Kraśniku 
a ry i 0 

gi 
0 e · kundę", zlikwidowaliśmy zu- - Dobrze - orzekają nie- s'Zę jednakże wspomnieć o nie- dzy ko~cem .11,~iegłego roku, a dokonała wyboru przewodniczą. 

Najpilniejszym zadaniem, ja pełnie trzeci gatunek. Teraz wiiasty - będz.ie nas więcej. czynnej windzie i o robotni- J?OC~ą.tkiem . b1eząc~g? występ~- cego MRN w osobie Heleny Bo 
ki stawiał sobie aktyw kobie trzeba walczyć o to, żeby „pri I wraz z tow. Kłysz 1 Kry- kach dźwigiająeych n.a swych Je .ieszcze 1a.skraw1e1. n.a odd~1~ maszczak. Burmistrzem miasta 
cy na Oddziale b było rozwi- my" było jak najwięcej. sterą snują plany zwycięskiej barkach skirzynki z dołu do g6 le . przy Dąibro~sk1e1„ Jesh Kwidzynia została ,tow. Krupo· 
nięcie współzawodnictwa pra W niewielkim pokoiku jest kampanii rry i spowrotem, 0 magazyn1e bowiem w groomu f~bryka ta wa, znana z intensywnej pracy 
cy ku czci Międzynarodowego już pełno kobiet. Tow. Kry- i H. Sam. na sztuczne włókno, będącym dała 82,5 procent primy i 2,5 w dziedzinie. opieki społecznej 
Dnia Kobiet. Od Nowego Ro- raczej pełną wilgoci szopą i 0 JlTOCerrt. braków, to w lutym i w Lidze Kobiet. Prezydentem 
ku towarzyszki utworzyły tu 8 marca w WOJ" ewództw1"e ło' dzk1"m Smtl!l'kowni, która Z'110jduje się ilość pmny Z1111alała do 70,9 pro m. Poznania jest również ko· 
49 zespołów współzawodni- w opłakanym stanie. Szmrrki cent, a. ilość braków wzrosła bieta. 
czących, a ostatnio zorg.anizo- Tegoroczne uroczystości I stego WYróżnienia oraz pre- wrzecionowe posiadaj~ tyle pę do 5,3 pr?Cenł. Doniosły jest wkład Jłiiet 
wal~ ponadto 14 z:społow. obchodu Międzynarodowego miowanla robotnic i chłopek ków, że są po JJTOStu utrapie- Dyrekc.J.a .P~PJG. nr 8 nłe polskich w podnoszenie poziomu 

Azeb! _uczcić. Międzynarodo Dnia Kobiet trwać będą od - przodownic pracy, ~k rów niem robotników. ma. byna1mrueJ zan:uai:u przymy gospodarczego i kulturałneg-0 na 
~caD~~~~1tt·w7:'::~a k~~ 6 do 13 marca .• Doty.chczas w nież działaczek, wyróżniają- NA 1.650 KG. PRZ~DZY _ -kac 0

1czu na hwykmiemoned prztóez szego życia zbiorowego. Opieka 
j dzt db ł h s.I ł n~s . na~zy_c órespon en w nad matką i dzieckiem w orga 

współzawodnictwa jakościowe n:iszym wo ewo w1~ o Yo cyc ę pracą spo eczną. 27 KG. ODPADKOW. medoc1ągmęcia. Tow. Szczepan- nizujących się coraz licznie, O· 

go robotnice z PZPB Nr 4. Na się w miastach powiatowych W akcji tej Liga Kobiet TOW STRZELECKI - O CE.N- ski -. dyrekt?" nac_zelny. ~'lkła- środkach zdrowia. dziec-ińcach 
ogólnym zebraniu, zorganizo- 6 uroczystych akademii, zor- współpracuje z Wydziałami TRALI PZPJG Nr a dó":' Jest 1!3Jle~zeJ n;,Ysh. U: i żłobkach. budowanie świetft'c 
wanym przez Ligę Kobiet pra ganizowanych przez Komite- Związków Zawodowych 1 Centrala nasza nastawia się waza. o~, ze „osen;k~ .potrafi i domów kultury, uczestniczemc 
cownice zobowiązały się wy- ty Obchodu 8 Marca, powsta- obecnie na wydatne zwiększe- upor~c .się z. trudnosc1am1„ P:a: 1 popieranie wszelkich, podeJ·mo 
pełnić sumlennie obowiązki, łe z inicjatywy Zarządów Po Inspektoratami Kobiecymi nie produkcji. W tym celu ~ęh?ys.my Jednak dowied. ztec wanych 1-rzez rzad, wielkich ak-
jakie ~łada na nie I?ZPO- wiatowych Ligi Kobiet. w po Związku Samopomocy Chłop- mO'!ltowana jesf obecme nowa si~ Jakie k kr tn k k 'ł1 • 
częta akcJa współzawodnictwa skiej. suszarnia. Jest to przedsięwzl"· ·' 011

„ ,e e .r-0 1 za- cji, mających na celu ochron~ 
. . . zostałych powiatach i mia- od " n;1erz_a poozy~1c dyrekCJa, ,prga- interesów świata pracy _ 010 Jakościowego. Brygadzistki - stach wydz:ielonych odbędą Według dotychczasowych cie g ne pochwały. Ale obok mzac1a. party1na, Rad~- :1!akła- od. cinkt' dz1'ał•l -nośc1· polsk1'ch ko-
jak tu nazywają lderownicz- teg-0 dostrzegłem na wątkarni dowa 1 c ł ł -- kl • 
ki zespołów - są odpowie- się uroczyste akademi~ ~ dn. meldunków, ~remie. otrzyma dość dużą stiratę surowca, co d a a spo ecznosc za .a biet. Coraz czynniejszy zaś i co 
dzlalne za jakość WYProduko- 13 marca. Z~staną rówmez urzą o~oło 10_0 k?biet. ~1czba ta znów zasługuje na naganę, Na ów PZPJG nr. 8 w zakresie raz liczniejszy udział kobiet w 
wanego w ich zespole towaru. dzone specJalne akademie w nne obe3muJe kobiet, które ogólną ilość wydawanej w clą- !'~!kl 0 wykon~nte planu Jako- przebudowie gospodarczej i spo 
Pos~czegó~ne ze~p~ły ubiega- większrch zakładach pracy i mają uzyskać nagrody pieniężl gu tygodnia przędzy (1.650 kg.) SC'Jowego, walki z m~'i'notraw- ł.ecznej naszego kraju świadczy 
ją się o. Ja~ na3Wileks.7.v pro- w gmmach. Akader:i1e połą- m:. do odpadków Idzie 27 kg. Przy st':"em, 0 wprowadzenie w co- najlepiej o tym, jakie Polsita 
cent ..»rimY' • kzone będą. z. aktanu uroczy- Kowalska Weronika czvna iest fak:t. że kosze do dzienną praktykę ~akładów sy- Ludowa otwier.:o rrr7,ed kobietamr 

sfomu osz.czednośc1owe'1'0. możliwości-
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Na wielorybie dookoła świata 
Trzeci konkurs »Promyka« 

Wyniki konkursu Nr c2 
,,8-letni k3pitan" i jego błędy 

Nasz drugi w tym roku I ki nie zajmują się produk­
konkurs udał się nadspo- cją wentylatorów. Wielkie 
dziewanie. Niektcłre odpo- odkrycie małego kapitana 
wiedzi były złe, ale napły- to także wierutna bajka, 
iąło bi'rdzp wiele odpowie jak bajką jest ta cała opo• 
dzi dobrych. Poprąwiano wieść. 
prpfesora Polikarpa z praw A teraz kto otrzymał na• 
dziwą przyjemnością. ~asi grodę? 
młodzi Czytelnicy znają do Najlepsze odpow.edzi na­
skonale geografię i nie po- desłali następujący Czytel­
zwolą się nikomu okłamy- nicy: 

yło to dokładnie przed Mając w dodatku wodę z gej I nokręgu pióropuąz dymu. wać. . U. Grzelak, Jan Kochaniait, 
pó wiekiem. Bawiłem wtedy zeru - mogłem nie obawiaó To był na.sz okręt - nasz A więc z geografii nasi Danuta Pacholakówna, Zbi-
na wycieczce w Gdyni. Po- się głodowej śmierci, stalowy „Wieloryb''; n~ Czytelnjcy zdali na piątkę• gniew Łul\aszewicz, Zenon 
tężne dźwignie portowe, wiel Nagle moja wyspa zaczęła ktÓrYJll ruszyłem z Gdym Gorzej jest zato z ortogr~- Dligacz, Ryszard Sałagackł, 
kie statki transoceaniczne się poruszać i płynąć. Prze- w podróż dookoła świata. ~ fią. W niektórych listach, Zosia Piechulska z Konstan 
wprawiły mnie w podziw i raziłem się ol\ropnie, ale cóż .. Z okrętu dostrzeżono mnie ło .się że okręt ~a tonął n~- b.ardzo . mądrych i bardzo tynowa, Henryk Bojanow­
zqum.ienie. Chciałem ruszyć było robić. Zrozumiałem wkrótce. Niestet:y, okfęt prawdę ale po l\ilku goqzi- ciekawych, roi się po pro- ~ki, Kazimierz Pjetrasik, 
w podróż dookoła świata, ale wówczas że wylądowałem P.ai>z nie był przygotowę.ny ną.oh w miejscu kata::;trofy stu od błędów. Tym razem Krystyna WQźniakówna, 
nie miałem na to pieniędzy. na pcłężiiym wielorybie, któ- do połowu tak wię1kiej ryby. astąpił odpływ inorza i jeszcze darowaliśmy wielu Marian Woźniak, Feli%s 

Pewnego dnia na molo ry płynął jak strzała. Wówczas WPaąiem na znako olll'ęt znów wynurzył się z Czytelnikom takie błędy, Wieteska, Miruś Kamiński, 
portowyn1 ujrzałem wieiki Wieloryb - zdenerwowa- mity pomysł. Związałem kil- głębi fal. To uratowało sta- jak „wogule", „buża" i ca- Sttlllisław Szafranowicz, Ry 
statek pod nazwą ,.Wielo- ny widocznie obecnością nie- ka „lian". które były wąsami tek i załogę. ly szereg innych karygod- szard Kołodziej, Zdzisfa\V 
ryb1

'. Ładowano właśnie na zwykłego pasażera na swoim wieloryba - w jedną P?tęż- Na ~Ęręcie w tym czasie nych ,~błenduf", ale na przy Graczyk, Ryszard ~ozl!lian, 
niego całe. masy ~ę~la. Pod- grzbie_cie .-;- pły:pął jak str~a ną linę. Tę lin~ zarzucihśmy pyło krucho z żyy.rnoś~ą. Lu szlość pros~lll! ~wąiać. Trze Staś i U~szulk? Mile, Teo­
kradłem się d? dzw1gu, µno- ł~. Mii;tęh~1;DY Mo:ze Irland.z ~a na~z okr~t 1 ta~ poc~li- ci.zie zjedli już 0statme bo- ba popraw1ac ~Ie tylko ~ro dor . _Kr.aJewsk1~ Bogusław 
szącego w gorę wagony z kie, mmęliśmy Wielką Zato- :;my ciągnąc potęznego wie- chenki chleba! fesora Gadulskiego, ale row Jedhnsk1, Jadwiga Bednar_­
węglem, poło.żyłem się na kę S~ajcarską i o~o gdzieś loryba za ~?bą. . . Szczęście nie opuściło nas nież i same~o . siebie. kówna, l\tarian . B~dowsk1: 
czarnych bryłach i tak oto u ska.Ustych wybrzezy Gol~sz !fa o~ręę1e przy)ęto mrue z "ednak i w tym momencie. A tera:i 1akie b:yły błędy Jerzy Styrcz, Zb1gn1e~ WC:J 
znalązłem się w czarnym lu- tramu - ujrzałem na w+d- prawdzlwą r11dośc1ą. O:\caza- bta n~z żywy wieloryb za- profesQfa Gaduls~iegoy da~, . Czesia""". ~ys1ew~ln. 
ku. czął składać do mofza potęż- Ną Antarktydzie m~ ma Zbigniew Biehcki, Adria-

Doprze ukryty pod. pol,cła: ne ilości ikry, z kt1-\rej rodzą ~iasta Har~-Ilot. N~ biegu- na Przybyłowska, Wła~y-
~em przetrwałem wiele dm się młode wieloryby. Maryna me fo!udn10'Yym Jes_t tak sła": ~et~, .Ire!1!1 ~ugaJna, 
1 nocy. Miałem przy sobie rze rzucili się do wody z samo zimn<>, 3ak na. Połnoc- U:az1n:1er~ Siemmski,. J~rzy 
dwa bochenki chleba. które ·adrami i zacz!ili łowić ikrę. nym. Czekolady i kaszy Jabłonsln, Jola Komrozan-
jednak nie mogły mi wystar _:;óra w smaku przypomina- manny nie sieje. się, są to ka, Barbara Wolf, Ire!1a Pa-
czyć na długo. ł najsmaczniejs"y kawior prQdukty wyrabiane z psze- wlak, Cz. Gryglewski, Je"' 

Po pewnym czasie osłabio a t lijski " nicy i z kakao. Deszcze rzy Zalepa, Wiesław T!fl-
ny zupełnie - wysz~dłem na ąus ra . ł 1iś d tropikalne padają tylko w gąlski, Zdzisław SzafraillU. 
pokład. Jakież było zdumie- Ta~ tecl~ wp ynę my 0 okolicach równika. Bryza to Hanka Jendrychowska, ll1-
nie kapitana i marynarzy - G~ym - c~ągnąc za w~y po lekki . wiatr morski, a nie fred Nowakowski, Janusz 
gdy mnie ujrzeli między so- tęznego wielory~a, kto~go burza. Historia z kucha- Milewski, Alicja Wieczorek, 
b~. P~t~m. obłaskawiono zna o- rzem, z mapami, z prosz- Bąrl>ara Urbańska, Hania 

- Slepy pii.sażer, ślepy pa nucie 1. przyuczono do wyst~- kiem do kichania też jest Golasińska, Józef Kuszew-
aażer ! - rozległy się okrzy- P?wąma. W cy~ku. , ZąpytaJ- nieprawdopodobna. :la gó- ski, Ryszard 1':uczek. Miro• 
ki. cie ~·.oich Qzifl.cllt_ow, napew r11łlli nie można dojrzeć do- daw Pietrzak i Zygmunt 

Chciano mnie wysadzić w n~ rueJeden z mch moJeg~ lin. Abisynia tQ jest to sa- Nowak z Tomaszowa Mazo-
najbliższym porcie. bo takie wielor:y~a ~glądał w sweJ mo, cQ Etiopia. W Abisynii wieckiego. 
jest prawo morskie ale w młod~CI. Wieloryb ten nazr. nle mieszkają Kafrowie, Ci, którzy się podpisąli 
tym czasie przepł~aliśmy wał si.ę , ~oszi:łe_k-O~ałe~ l tyU<o - Koptowie, Ziel<iny tylko imionami, łub tei za-
kofo południowych wysp Zie potrafił spi~wac 1 tańczyc w Nil 11ie istnieje, to samo mo pomnieli się w ogóle podpi-
mi Franciszka Józefa. W takt mµzylu. · ina powiedzieć o Dużym Ka sać na listach - są sami 
tych okolicach szaleją często • • • tarze. (Kataru moina się na sobie winni. Listy należy 
iście bałtyckie tajfuny. Nasz Odpovviedzi należy nadsy- bawić na zimnie). Ludz\e, podpisywać i podawać adre 

Wieloryb" dostał si: właś- łać do redakcji „Promyka1'/ którzy zazwyczaj nie noszą sy, żeby było wiadomo ko-
itie w strefę takich burz tro - Łódź ul. Piotrkowska butów, nie potrzebują sznu mu i dokąd wysłać na-
pikalnych, które poczęły rzu 86 - do 10 kwietnia. rowadeł. l\łieszkańcr Afry- grodę. 
cać statkiem na lewo i pra-,_lllllll!llf!ll•~~.-~lllllllll•~"""--1111-
wo. Walczyliśmy z tajfunem ~i~owoli, •;: jednak Wam/ nianiami, żem o meło nie 
uparcie dni i noce - i nagle Kochany PrnmykU ! młodym powiodło słę w ży- zapomniał Wam opowiedzieć, 
sternik, siedzący przy sterze ciu. że widziałem wczoraj w fa. 
w bocianim gnieździe clo- Bardzo jesteśmy zadowole Troszkę również jestem rza bryce (nazywa się ona Pail.-
strzegł na widnokręgu nad- ni, że odp!sałea nam na nasze zdrosny, że Wani nauczyciel stwowe Zakłady Przemyztu 
chodzącą kurniawę. Była to listy i rtnów piSZ\:l!l\Y do cie- opowiada prawdę o klasie ro Bawełnianego Nr. 3) wasze 
fala, wysokości V1ieży Eiffla. bie, co słychać nawago u hotniczej, o partii, o walce koleżanki - dziewczynki wiej 
Fala runęła na okręt i po- nas. Nie dawno temu przeay- ludu pracującego i je~o wiel skie z Koneckiego. Nie poli 
grążyła go w głębinie w cią- waliśmy bardzo doniosłą kim nauczycielu i wodzu - czyłem ile, ale było ich kilka 
gu niewielu sekund. chwilę Zjednoczenia Partil Leuin~e. My, starsze pokole- dziesiątków. To są uczennice 
Byłem wtedy znakomitym Robotniczych. W szkole mie- nie, musieliśmy te prawdy ze S!zkoły Przysposobier..ia 

pływakiem, ale tylko cudem liśmy uroczystość i uczcili- zdobywać sami w pocie czo- Przemysłowego. Jadają i sy-
udało mi się ujść śmierci. śmy zje!.lnoc11enie partii przy ła. A już najbardziej to piają w internacie, uczą r-iię 
Trzy dni i trzy noce płyną- rzeczeniem większej pracy w Wam za2idl'oszczę tego, że i 2 razy w tygodniu chodzą 
łem wyczerpany do ostatka szkole, byśmy mogli stać się . . , . . . St iak każde z Was, choćby na.wet na praktykę do fabryki . Do 
i gdyby n.ie spokojna izoter- w przyszłości pożytecznymi zaReJ z roczn1?\ sm1e~c1 L~- runa, Trębacz ~~~· k ~ _ w domu nie przelewało się cz staj ii, też w szkole po fiOO zł. 
ma, która wygładziła morze obywatelami Pol.zki Ludo- nina. ł.(elduJemr Ci, z.e Katarzyna, C:hę-,ms arb .Y dostatku, może sapie śmiało miesięcznie na uboczne wy­
- pyłbym już zginął na zaw wej. Nie rozumieliśmy , po- wszystko u nas Jest w naJ- styna! Borowiecka Baci ,ai~, powiedzieć „skończę szkołę, datki. Rozmawiałem z nimi 
sze. cizątkowo jak wielkie znacze lepszym porrz;ądku, szkoła ~~ Mat~JkO Marta, _Glię nska zostanę rolnikiem, traktorzy trochę (długo nie można by-

l!P ostatńiej chwili ujrza- nie ma zjednoczenie partii sza przyjęła inny ~gląd 1:1~ Stamsława, __ Szymanska Geno ;otą, tkaczem, ślusarzem, in- ło, bo się spieszyły z robotą), 
.łe~ na wodzie jakąś wyspę. ale podczas wyja&nień jlłkie miała kiedyś i m1ło w meJ ~iefa, Ch~cmska T~~es~, By- żynierem, lekarzem", Z(a na- Powiedziały mi, że dobrze im 
Potężne liany zwieszały się otrzymali~my w szkole dziś jest 'nam się t\CZY~· Serdecz- Jach Marian, Chęcmski . E~- szych czasów, jak kto miał się wiedzie, że już nie boją 
z wyniosłych brzegów, sięga• dużo więcej wiemy i z rado- nie cię pozdrawiamy oraz war~, Łoboda ~d~'. Witruk 12 - 13 albo 14 lat to za- się maszyn ani ' wielkiego 
jąc końcami do wody. Pod- ścią , jak wszystkie dzieci wszystkich współpracow:ii~ Starusław, b Zys~ew~z El~- czynało się suszenie głqwy: miasta, i że w ogóle barcco 
płynąłem blisko, uczepiłem przyjęliśmy to do wiadomo- ków Redakcji. Pozdrawia- ward, , D~ kow~ . enry ' co dalej robić? uczyć się na są zadowolone. Poznałem to 
się Jiany i po chwili już by- ści. Dziękujemy Ci za książ- my wszystkich kore$ponden 8zymansk1 Kazuruerz, Boro- tkacza? - po co, kiedy sta- zresztą sam po ich rumia-
lem na wysokim brzegu. ki, które nam przysłałeś w tów Promyka. wiecka Mirosława. rzy tkacrte ro\:lQty nie mają; nych, roześmianych buziach. 
Tuż obok miejc- " mnjego prezencie nowor6eznym. Na- Dzieci z Woli Buczkowskiej Odpowiedź Redaktora na ślusarza-mechanika? a za Aha - one noszą spodnie, 

ratunku - ujrz!lłem bijące sza biblioteka liczy już 175 Kaszczyk Krystyna, Ja- co się będzie żyło i ubierało czyli tak zwane ko:qibinezo-
źródło kryniozneJ wt>tly. Był książek, ws~ystkie są pookła ohimc:;iakówna Janina, Kubik Kothane dzieci. w imię sta p!'Zez 3 - 4 lata. ny, a jest im w nich bardzo 
to rodzaj małego gejzeru, da11e i na każdej ?est. nuine- Czesława, Borowiecka Te.re- rej przyjaźni wybaczycie mi Prawda moi drodzy, że to do twarzy i do figury. 
który wystrzelał . wyso~o rel 03ytamy lcsiąZk1 chęt- sa, Berowiecki Jan, Woźniak chyba zwlokę z odpowied!Zią brEli teraz dla Was jak baj- A teraz bywajcie moi dro-; 
nad zie~!e· Orzeźwiłem ~ię nie bo przez książkę idziemy Stanisław, Kall\erdyner Hen- na wasz list. Musiałem prze ka o ielaznym wiUcu. Ale to dzy, pozdrówcie pana Byjl>4 
zuak~rrucie,, pocz~m po~o~y- do wiedzy· Nasza gmina ryk, K~zcrtykó~a Tere.sa, cież zaczekać aż przyjdzie wszystko prawda. Tak się chę oraz wszystkich nauazy~ 
łem się spac na mlękkieJ zie- otrzymała 500 książek i u Kasj';czyk Ę:onstanty, KtJsią.lr wasza kolejka na odpowiedź, dzlało wtedy, kiedy my star- cieli i nauc21ycielkę, rodzi· 
mi. . . t nas będzie pl.lnkt czytelniczy, Jan, Markf!QWlla Ąnna, Ja~ gdyż inaczej czułyby się po- si byliśmy dziećmi, zresztą ców oraz dzieci, z którymi 

Na ~yspie si~dał~ częsn ° to i tamte będziemy mogli chimiak J., Królak Jąn, Chę- krzywdzone dzieci, kt~re może i nie dziećmi, bo je- z;apoznałem się w czasie w~ 
zwrotrukowe. pingwmy, 1 ą ytąć Obecnie przygotowu- ciński Zenon Stasiak Zofia, wpierw napisały. CzytaJąclszaze 10 lat temu. No, alem szej wizyty w Ł~dzi. 
które urząd.ziłem m~e ~o 0

- :z ·. :1. ak ~ . Tr„bacz Ter~!!, Gierczak. Ja- Wasz list m.yślałem ::iobie sie tak zaJ!"a.lonQwał ze WS.PQl!l lf,edaktor. „ DW.e. Miałem dośc Dllesa. 1emy Sle cm a zw1a- „ ____ _ __ ·- . __ ··----
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Dziś: Jana Bożego 

W M:NIEJSZE TEtEFONY 
Urząd Bezpteczetistw~ Publicz. 

nego 10-49 
lrfiejslci ·8:om1sariat M. o. 

10-4. 
Strat F ... -arna 10..72 
Szpital łw. Trójcy 10·70 

Pogotowie lekarskie nocne ul 
Stalina 45, tel 10·04 

Komunikat 
Wydz <•ł Pr'.)pD.~andy Ko­

mitetu Wojewódzkiego PZ 
PR w Łodzi zawiadamia, że 
w czwartek, dn. 10 marca 
o godz. 9-ei rano odbędzie 
się w lokal.u Wydziału przy 
ul. Piotrkcwskiej 55 odpra­
wa przewodniczących oowia 
kwych i miejskich kor:tisii 
szkoleniowych oraz tu ·rarzy 
szy odpowi~th.ialnych '!'\ ~a­
mokształcenie aktywu. 

Kom. Woj. PZPR w Łodzi 
Wydz. Prop. Oświaty 

i Kultury 

Tow. Pacholczyk, ze wsi Kłuczyzna opowiada o swoich wrażen'3ch z podrózy na Ukrainą 
. Tow. Piotr Pacholczyk - O, proszę, obejrzyjcie rewolucją był analfabetą. się szeroko. Ależ to była Inę· Założyli stację pomp, po 
Jest chłopem 5-h~ktarowym tę książkę „Na szlakach ko Powoli wertujemy kartki „heca" opowiada jak tamte prowadzili 20 ~m. rur i wo 
z Kłuczyzny, gmma Gorta- munizmu" którą dostaliśmy lb t a· · dwie gosposie - Polka i dę z terenów podmokłych 
tow.ie:, pow, ~awski. Jest jako upo~inek. A tu macie ~zą u~i~~r~ą 0 ~~~c~: ~~s~= Ukrainka - oglądały te ku rozprowadzają NZY pomo-
0r; Je nym. z te] gr1;1PY ch~o- podpis naszej pisarki Wan- lewską a oto znów z człon ry. Ale baby to zawsze ta- cy specjalnych maszyn-roz­
pow polskich, ktorzy me- dy Wasilewskiej Autor tej I · ' d k · · k' kie same, macały kury, a pylaczy, na pola. Widzieliś­
dawn.o .wrócili z podróży po książki, Teodor Dubkowiec- taGmd1 rzt.ą u Pu rhamls iekgo. -Ukrainie k. . t . d . y ow. ac o czy po~ wszyscy dookoła po prostu my pasy lasów ochronnych, 

S tk ·I'. 1• ]CS Je nym z pierw- kazuje zdjęcia Dnieprogre- zanosili · się ze śmiechu. A które ochraniają pola przed 

b 
po da isdmy go w .Łodzi, szych organizatorów kolebo su to przez chwilę milczy kury daj Boże nam byśmy suchymi wiatrami ze ste-

o po ro ze wraca]ąc do · Uk · · o · · ' ' ' ' · d · • . . zow na ramie. pisuje a potem mówi: mieli we wsi w takiej ilości pow. 
d o:;iu, ~ostdaI1:0W.1ł od;vit on dzieje walki o ustrój _ No cóż towarz~ze i jakości, jak to posiada ów W ZSRR można pe~ prze-
. zie swo3e zieci - cor ę kołchozowy na wsi. przecież ja -' ;z:wykły chłop kołchoz. . sady powiedzieć, że nie 
1 syn~.óż, nie wiem od cze- 9_ i ~Y:~. nas n:i p~czątk~ :e wsi raws~o:-m~żowieckiej Nasz turysta z kraju se;>- de:;zcz r~ądzi urodzajem, a-
go zacząć _ mówi _ P~ • c ~ l nas~e~ '"'.51 0 zaden tam mzymer, ale po cjnlizmu snuje w dalszym le człowiek. 
tajcie zreszta sami bo do- powi~d~ł na z3ezdzie p~zo- mojemu - to cud. Przecież ciągu swe wspomnienia. -.- A teraz coś ciekawego dh 
prawdy nie. wiadomo 

0 
d~wniktow if~a~k· w r~l~ict- Dniepr jest ze trzy razy szer Byliśmy w kołchozie im. naszych wiejskich dziewuch 

czym wpierw opowi~dać w_ie ~u tor s
1
. ą~ 1 - ul acy szy od Wisły i taką masę Kirowa Czyste - biało„ i kawalerów. 

. · me zar owa i i w wa ce z d · t 37 • · Eh ź ł ł ... i Przecież otworzył sie przed . h t r . . . h wo Y spię rzono na me- malowane domki - zaopa- - . a owa em, „e n e 
nami świat który prz- ty- nami bcó wy a. i dl!aę rodznylc trów. Energia dostarczona trzone w altanki. iesterr; takim mołoicem. 

• "'" sposo w az o po pa a- t l kt · ot" b • · b. le lat przez wroaą propa . h ł ' ł . t przez ę e e rowmę zaopa- · Kołchoz ma 4 tysiące ha oz wyo razc1e so 1e -
b - ma c a up w ączme, a eraz t · · t · · e rze · ł · d · o l • i t P h l k gandę był opluwany i zohy- patrzcie przezwyciężyliśmv ru3eł imiasl ~ t1 wsi • p . - z~em.1, szk? ę sre m, 1 ~ et :no-.y ·1· otwk. &C o chzy -ł 

dzany a obecnie porówna t .
1 

. . . . _, · mys ro me wo w promu~ mą i 36 sił nauczycielskich· ze )es i a a para c ce s ę 
. • ~ · - o, a na1 ep1e1 sw1r.;;czy o · 300 k . . . · b s.. t i k ł h d · 

me rzeczywistości z tym co t · · ·d · mu ,m. W kołchozie znaJduJe się po ra" o m o c oz a.ie 

ł . • ym nasz z1az · "T • • • • ·t l d · · 4 l posag" A J
0

eśl1' ni 0 ma1·ą 
~ oszono, po prostu oszała- · Gdv tow. Pacholczyk .''apIBzc1e - mowi . - . ~ szp1 a , .g zie pr~cuJe . e- ·· · . ... . 
mia · · t' . źd . teJ pomocy amerykanskleJ karzy i 11 pielęgniarek domu, to otrzymu]ą od koł 

· I wspomina o ym z1e zie · .. . . · . · h 50 t k t6 t · · · b k t ' dla Ros11. Sprzedall tuz po MaJą tam nawet własny c ozu procen osz w 
lt? JUZ mu ~ie .ra ~ma- wojnie ·Związkowi Radziec- dom starców. budowy własnego domu 

Tow. Pacholczyk 

0~ P0 • pr~s~u ~ue mozemy kiemu turbinę i jak nam Cóż ja wam opowiem - (koszt budowy waha się od 
na E!ZTyc no owac. . . kierownik elektr~wni opo- obejrzyJ'cie te zdjęcia fak 12 do 24 tysięcy rubli), resz 

- owarzysze - mowi - · t d · ń t · k k 
t · t · ·d . . k' wiedział, taka jedna maszy wyglądają nasi chłopi, a jak ę aJe pa s wo, 1a o re-
oz o me o wiary, 1a I k t ł t 1 ·1 hł . d . p ł t dyt bezprocentowy na 10 

jest stosunek między zwy- na osz ?Wa a y e'.. le WY_ c op1 ra z1eccy. e ne wa . . ? 

k
. ł k l h · 'k' · budowanie w Ros11 całeJ rze - dostatni'o ubrani na lat. Opłaca się zenić, co. 

ym o c ozm iem a pre- · . · ' ' · ł h , : d t' • . 1 fabryki do wyrobu turbm. piersiach medale i or(iery ........ To me wszystko. Ko c oz 
. mlerem rza u '"!V e'l wte · . . · . · k · ; ·· ł a tl k' · N · · d · Teraz to JUZ Zwiazek Ra- to przodownicy · pracy A opie UJe się l m o a ma {ą, 

. imd ucdzonym. a ZJe7' ~ieł dziecki sam może 'sprzeda- nasi chłopi obeJ'rzcie . ich która na ogół w zimie nie 

I 
Je en ruf{•e•T1u wygar:ua . . ' · · N t · t 1 t b k. . · : t wać takie maszyny i sprze- to przeważnie średniorolni pracuJe· a om1a& a em, 

I ra 1 w pnicy, T.h "1' 0 z d · · • · · gdy za· eta 'est przy robo-
!nostu. nie ·1ght.1<1i:1c ;ie; ua a]e. 1 porowna]c1e... J - J • 

i tvtUfY· · · Na kartkach albumu zna- Byliśmy i w kołchozie tach polnych (a kaz?a za 

1 
- ·Patrzcie na ten album czona jest droga wycieczki im. Wasiliewa. Ziemia tam~ punkt honoru poczyt?Je SO• 

• - mówi nasz informator chłopów polskich na Ukrai- tejsza ~ to nie owe słynne bi prac~) to otrzyt;1UJe ta~ą 
I ·~ tu macie zdjęcia z tego nę. Gdy oglądamy zdjęcie ukraińskie czarnoziemy - pracę, ze}>y być .bh~ko ?zie­
i kongresu przodowników I chłop~ci Wal~sowej z Wil- 1 są to piaski na łatwi;> prze- c;ka, ktore znaJ.dUJe sJę ~ 
·1racy - widzicie tego star- kowic (powiat rawsko-ma-1 puszczalnym podglebm. Dla zł~bku .• Gdy dzie~ko . or<;> 
s~ego kołchoźnika to Niki- zowiecki), która razem z kot· takiej ziemi potrzebny jest śI?-ie, wowczas opieku1e się 
ta Iwanowicz ma już bli- choźnicą Aleksandrową Pa-1 deszcz co drugi dzień, !l jed mm -i;>rzedszkole.. . 

. ~~ko 60 lat, j~t teraz leka- nikową ogląda rasowe ku- nak kołchoźnicy zamieni~i ~yhby~n;y moze pominęli 
I rzem weterynarii a przed ry, tow Pacholczyk śmieje ten teren w kwitnącą kra1- n~JważI?~JSZ~ k stpraw.ę, t a 

' m1anow1c1e Ja · am 1es z 

;I.sza Konferencja -wTeisk~P-z Pi -· ·Piotrkowie :~~:f;;j:~:;~~~~ 
radziła nad aktualnymi zagadnien:ami politycznym;, gospodarczymi i orgfnizacyjnymi !~~· o~!~:r !~:z;~i:~~~ 

. 
Konferencję zagaił l-f:z:; 

sekretarz Komitetu Miejskie 
go tow. Michałowski powo 
łując na przewodniczącego 
tow. Pabisiaka Czesława. 
Do prezydium m. in. zapro 
szeni zostali: przedstawiciel 
Komitetu Centralnego PZPR 
tow. Doliński Adam, przed­
stawiciel Komitetu Woje­
wódzkiego PZPR tow. Rbs­
sowska, Dylewski i Klepac­
ki. Przodownicy pracy tow. 
tow. Gaworczyk Stefania z 
huty „Hortensja", Walas Ro 
mana i Piotrowski Stefan z 
huty ,,K.;-ra", Lewandowski 
.Władysław (kolejarz) oraz 
tow. Wspeniałowa .Janina, 
przedstawicielka Ligi Kobiet 

REFERAT PRZEDSTAWI­
CIELA KC. 

Referat na temat sytuacji 
międzynarodowej i wewnę­
trznej wygłosił tow. Do­
liński. 

Tow. Doliński szczególny 
nacisk położył na akcję osz­
czędnościową, stwierd·~ając, 

że sprawne jej prz~!)l'e>wa­
dzenie pozwoli na szybsze 
zrealizowanie plana sześcio­
fotniego, który zapewni do­
brobyt szerokim. warstwom 
klasy pracującej. Niemniej­
szą uwagę - zaznac'lył tow. 
Doliński - poświ~ci~ musi­
my współzawodnictwu pra­
cy, oraz zag:i.dnieniu zwięk 
sz~nia hodowli trzody chlew 
nej. Mówiąc o ZMP. mówca 
podkreślił konieczność opie­
ki i pomocy ze strony orga­
nizacji partyjnych. 

W następnym punkcie pe.­
rządku dziennego I -szy se­
kretarz Komitetu Mie1sl:ie­
go PZPR w Piotrkowi~ tow. 
Michałowski złożył obszer­
ne sprawozdanie z dotych­
czasowej działalnośd Komi 
tetu Miejskiego. 
• '...P..Q.c:zawszy: od Kongresu 

Zjednoczeniowego - pod­
kreślił tow. Michałowski -
w szeregach członkow PZPR 
w Piotrkowie zaznaczył się 
wzrost aktywności, Ahja 
scaleniowa obu bratnich 
partii odbyła się bez naj­
mniejszego zgrzytu i wśród 
niebyw<f ego entuzjazmu to­
warzyszy. Wzrc .sła bojowość 
i czujność członków. Są jed 
nak i pewne niedociągnięcia. 
Nie wszystkie koła fabrycz­
ne PZPR potrafiły op::a>o­
wać sytuację w swvch zak!a 
dach pracy. Zaniedbany cio­
tycrzas jest odcinek mło­
dzie„owy i kobiecy. Komitet 
Miejski PZPR w Piotrlrnwie 
mało, jak dotychczas, inte­
resował się życiem Z.MP. 
Nie większe zaintersow-irde 
wykazał w st0sunku do Ligi 
Kobiet. Mało kobiet znajdu­
je się dotychczas w Riidnd1 
Zakładowych, mało wysuni G 
tych zostało na kierownic~e 
stanowiska. 

O ile idzie o :;prawy orga 
nizacyjne Komitetu Miej:>kie 
go, to niedość sprawnie prze 
prowadzona była rejestncja 
i ewidencja członków byłej 
PPR i PPS. Braki te jednak 
zostały z czasem usunięte. 
Mówiąc o przemyśle pio­

trkowskim, mówca zazna­
czył, że niektóre zakłady 
pracy odczuwają braki 1vitu 
ry technicznej. Brak je'it 
kamieni do pieców hutni­
czych w hutach piotrkow­
skich, brak jest pił tarczo­
wych w zakładach drz~w­
nych. Odczuwać się równin·~ 
dają pewne braki w oct.Jw­
ni jak i w fabryce przetwo 
rów owoc:>wych. Wiele do 
życzenia pozostawia handel 
w Piotrkowie. Należafo by 
r0zbudować sieć placć'wek 
detalicznych, tak spółdzt~l­
czych jak i państwowyi:h. 
O ile idzie _ą samvrz<}d miej 

Ale chyba ta jest jtlż w 
ski, to obowiązkiem jego rodzicielskich muszą się zna szym niż dotychczas si cpniu sposób najordynarniejszy 
jest w najbli7.szym CZ'1SJE:i leźć robotnicy piotrkowscy, interesowały się życiem ko 
zaprowac;l.zić puhl~czną gos- przodownicy pracy, ludzie, biety wiejsld.ei. Kontakt ten sfabrykowana. Gdzie tam 
podarkę miesz~:.:miową w n11 którzy żywo interesują się należy w jak naii;zyhszym wspólny kocioł, każdy go­
szym mieście, co pozwoliło- życiem społecznym. czasie zadzierzgnąć i zacieś~ tuje sobie jak i ile zechce. 
by na złagodzenie głodu W toku dalszej dy~kusji. nić. A poniektórzy to sobie sa­
mieszkaniowego. Należało zabrał głos tow. Zasępa, na Dyskusję P??sn:nr,~vał .t<:- memu i pieką, zresztą jalt 
by również, aby robotnicy uczycie!, który zaoewni.ł w warzysz Dol~n5K't. . ?:"Tcc1ł kto woli. Panem kołchozu 
zakładów piotl-kowskich w imieniu wszystkich nauczy- o~ uwagę, . ze ow~rzysze 
większym, niż dotychczas cieli - członków Partii że me poruszyli wszystkich akp jest walne zebranie jego 
stopniu zainte!'esowali się dołoża oni wszelkich sb~a11., tualnych' obecnie za~adnień. członków i co ono uchwali, 
wsią. Należy stworzyć wię- aby \~ychowanie młodzie?:v N?le~ało by zaiąć. się uz~ro to obowiązuje. Również U• 

cej brygad robotniczych, któ odbywało się zgodnie z du- Wleruem stosunkow w bm- chwała walnego zebrania 
re by pomagały chłcpom cł>em Polski Lt;.cbwej. rach i instytucjac~ ... Należy decyduje o wielkości ogród-
nie tylko przy naprawie na- Tow. Klepacki, przedsta- baczną uwagę zwrocie na to, 
rzędzi rolniczych, ale :rów- wiciel Kornitet11 Wo jewódz- co się dzieje w Ubf'zryie- ka przydomowego, który 
nież w walce z bcgaczami kitgo, zabierając g~os w dy cza~niach. S~ołec~nych. T~w. każdy kołchoźnik posiada 
wiejskimi. sknsji , 0mówił znaczenie !1851• znaJduJąC SH~ w Związ do własnego użytkowania . 

2..wiazkóYJ Zawodowvch. ich Kach Zawodowych, powlnrl Poza tym każdy kołchoz• 
DELEGACI ZABIERAJĄ rolę ·i wplvw na usp.rawn'<.:- na obPcnvrn ftapie uaktyw · ·ć d · ł l 'ć · 1 • nik ma własne krowy, świ.., 

GŁOS nie g.· •. ;;rr'arki parJ.stwowej. m zia a nos Zwinz rnw 
Tow. Ziółkowski z huty Tow. H„bińska Fraa~;:31.ka Zawodowych i zwrócić uwa nie, kury i t. d. 

„Hortensja" stwierdził, że potępiła politykę podżegaczy .~ę . na wszystkie odcinki A zarobki? 
rosną siły klasy rob :)'; li- wojomych, pastępnie apelo zvcia go:5podarc7ef!o, kultu- Najmniej zarabia koł-
czej. Należy jednak - za- Wflła, by wci ;ignąć kobiety ralne~o 1 sor;łecznegn choźnik 1200 rubli mie-
znaczył - zw~ększyć naszą piotrkowskie do czynniejsze NOWY KOMITET MIEJSK.i. sięcznie (para butów kosztu 
czujn·Jść i baczną uwagę go, niż dotychczas, udziału W w:vnik•.1 triin~rrh wvl).,~ ją 80 rubli, bochenek chle­
zwróc[ć na politykę reakcyj w życiu społecznym i poii- r·ćw do noVt;('n'f) KPmitetu 
nej części kleru. Na 'naszym tycznym. Miejrkiego PZP-::t wybrani ba 2 l pół rubla), a przecież 
zakładzie pracy - podkrcś- Tow. Pa·wdec, prze:lst.<J.wi :;rostali n~stępuiacy towa!'Z? większość wyrabia na mie­
lił tow. Ziółkowski - r.a- ciel PZGS w Piot11kovvl~. o- sze: Micha~''wski zn„„mmt. siąc zamiast' 30 „trudodni" 
le7y rozszerzyć współLawod- mówił znacze .1:0? ahii .Jr·· i;;obif'charf. Ma..:hm, Pabisiv.k - 60. 80 i więcej i oczywi-: 
nktwo pracy, należy bn~z- na obecnym ehpie Nadmie Czf'slaw, Piaser:m? '~fani~ :;cie proporcjonalnie wzra„ 
ną uwagę zwrócić na zmniej nił on, że o ile mało i śred- .:Jaw, Szcu1wiej .Mikołai, . 
szenie procentu braków. niorolny chłop w naszym Grzesiczak Winc~·ntv. Wol- staJą zarobki. 

Tow. Banaszkiewicz sze- powiecie interesuje się ży- nirki Bole!'ław. Te~dorczvk Wiecie c:o, towarzysze.. 
roko omówił ?naczem~ wy- wo spędami i kontraktacją Wladysław, Wsirnninło~a największą karą dla koł­
~howania młodzieży w Pol- trzody chlewnej, to bogacze Janina, Banaszkiewicz Rro- choźnika było by usunięci~ 
sce Ludowej, zaznaczając, wiejscy w nast.ym powieci~ nisław, Rokitówna Janina, go z kołchozu i nakaz in­
że zbyt mało uwagi po3wię starają się akcję tę soboto- 8:rygier Wacław .Chudy Sh dywidualnego gospodarowa 
caliśmy dotychczas szkoln\c wać. Zadaniem naszym na n.1słnw, Wokacz l\'Jarian, Mi- nia nawet na 10 ha. 
twu i to tak w szkołach pod obecnym efa.pie - zazna- 1 T d f{ d I k' L c} 

t h 
· k "ZYł r:n; wca - iest uspra v- Cl'' .• :i a eus1:, ·t e 5 1 u Mogli byśmy tak gaw<>-

s awowyc , Ja i w śred- - " · , ~ ?c G od k "'t f " nienie działalności Gmin- · ' .-r e _ .., ·, •ru~-. l dzić do jutra - m6wi tow. 
nich. Należy zwrócić uwagę .(°a. :łnwski Wfad\·il•iw. Sne:r 
- zaznaczył tow. Banaszkie- nych Spółdzielni Samopomo CZ"ńska Władys.ław", Łu- Pacholczy_k -. a ja się śpi.e-
wicz n K 't t R -' • CY Chłopskie]'. J " b ł ś 6 ść - a orni e y 0·1z1- czak Janina, Michałowicz szę, o w a ?1e musz~ p J 
cielskie. Bowiem, jak de- Dużą rolę na tym odcin- Bronisław, Szcze.śnia'· Sta~ do syna, ktory zebrał mło-
tychczas, w komitetach ro- ku - zaznaczyła tow. Ros- ,.. 
dzic~lskich w szkołach .:>iotr sowska _ przedstawicielka nisław, Grabowski Józef, dzież robotniczą ze swojej 
k0wskich w znacznym stop- Komitetu Wojewódzkiego· - Rybińską Ffanciszka, l\las- fabryki. Proszą, żeby im o­
niu z;:isis>daje przt>dstawicle- 11pełnić może kobieta wić'j- talerz Władysław, Augusty„ powiedzieć a pracy kom~o­
le inicjatywy prywatnej . ska. Należało by, aby przed nfak Aleksander, Soblechart molu i młodzieży radziec~ 
Stan ten ulec musi radykal- stawicielki Ligi Kobiet i to- Leon, Gierzyński Jan I Mu- kiej. 
nei zmianie· W komitetach warzyszki party j ac w więk cha F!an~zek. · \JL Smietan~ · J 
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ABC sportowca 
Program gimnastyki codziennej Nr 3. · 

PA1'iSTWOWl< rEAT.R 
WO.ISKA POLSKIEGO W ŁODZI 

at. Jaracza 17 
Poprzez częste kontakty sp~rto~e pog ę 1a się P!"ZYJa n 

bratnich Narodów= Polskiego 1 Czechoslowack1ego 
-----

Dz1ł o 1011%. 19.lS wsp~eana 
komedia polska Kazimierza Kor­
cellego pt. „Bankiet". 

TBATR ,,Mł!LODRAM" 
at. Traugutta 11 

(Gmacll OKZZI 
Dilł, o godz. 19.15 wsp6łasesna 

aatuka amerykańska Arthura Mil­
lera pt. „Synowie". 

TEATR KAMERALNY 
DOMU ŻOt.NIERZA 
ut. Daszyilskle10 3ł 

!>ził dwa przedstawienia o godz 
16-ej i 19.15 komedio - fany E 
Pietrowa „WYSPA POKOJU". Ka· 
sa czynna od 12-tej tel. 123·02. 
PA!liSTWOWY TEATR POW· 
aZECHNY, al. 11 Listopada U; 

Codziennie o godz. 19.15 a w 
lliedliel11 I łwl11ta o goch. 16.00 
ł 19.15 komedia M. Bałuckiego 

„KLUB KA W ALEROW". 
TEATR „O!IA", a- Trau1t1tta I 

Przedsta"'1enl• zawieszone. W 
sobotę premiera „Szalonego Ryce-
rza", 

TEATR LALEK „PAR.AMUSZKA" 
czynny w lrażd4 niedzielę I święto 
o godz. 12 00, 14.00 (2 popołud I 
w sali Polska Ymca - Łódt, ul. 
Moniuszki 4a. 

W programie: „Stach ł Strach"'. 
- Rewia bajek Tadeusza Kraszew-
1ll.:e~o. 

· ·„.~ 
I . I I I 1 

ADRIA - „Cygailska Miłość" 
BAŁTYK - „Radziecka Ukraina"'. 
BAJKA - „Dwnj Panowie P". 
GDYNIA - Program Aktualnołd 

Kraj. I Zagr. Nr. 10". 
HEL - (dla m!odz.) -

„Skarb Tarzana". 
MUZA - „Noc w Casablance". 
POLONIA - „Nikt nic nie wie". 
PRZEDWlOSNIE - „Niecierpli-
wość Serca". 

ROBOTNIK - „Moja Miła". 
ROMA - „Wesoły Pensjonat". 
REKORD - „15-letm Kapitan". 
STYI.OWY - „Ostatni Mohikanin" 
SWIT - „Skandal" 
TĘCZA - „Nikt nic nie wie" 
TATRY - „serenada w Dolinie 

Słońca". 

W!SŁA - „RudZ'lelec'.'. 
WOLNOSC - „Wielka Nagroda". 
WŁ9.J<NIARZ - „Aliszer Nawoll" 
ZACHĘTA - „Paganini", 

W dniu dzisiejszym dyżurują 

następuj4ce apteki: Pabianicka 56 
- Antoniewicz, Piotrkowska 127 
- Danielecki, Daszyńsk'ego 59 -
Gorczycki, Wschoqnia 54 - Kar­
lin, Zielony Rynek 37 - Zaj11czkie­
wicz, Limanowskiego 37 - Zagó­
row~ka. 

ZAKŁADY I'RZEMYSL"C' 
ODZIEtOWEGO 

"WGLCZANXA" 
,., Lodzi ul. W6luuska Nr, 243 

zatrodni'ł natychJPi&et 

RYTYNOWANEGO KIEROWNI 
KA ZAOP A 'l'RZENIA 

LABORANTA ODZIE:WWEGO 
Zgło~zenia oeobistl' prz 

~.imuje Wydział Personalny. 
475k 

Wczoraj rozo~ząl się „Ty· 
dzień Przyjaźni Polsko­

Czechosłowa<:kiej, którego ce­
lem będzie jeszcze wi~ksze za· 
c:ieśnlenie witzów łączących oba 
nasze bratnie n.airody na wszy­
~tkich odcinkach na.uego życia 
i zamanifestowanie uczuć głę­
bokie] przyjaźni, jaka dzisiaj 
łączy oba nasze demokratyczne 
państwa. Jednymi z tych. któ· 
rzy r. bratnią Czechosłowacją 
trlnymu.!ą njbardz1ej ożywio· 
ny kontakt są nasi sportowe}' 
Często bardzo gościmy sportow 
ców Czechosłowacji u sieb;e i 
często nasi odwiedzają Czecho­
s!owaqę. Zeszfomczny wyścig 
kolars!<i „W-P-" stał się po­
m-0stem łączącym dzisiaj kola­
rzy czeskirh z naszymi. nie 
watpimy iednak. że za przykła 
dem kol~rzy pójdą i inni i że 
w nied~.Jckie j przyszłości kon­
takt polsko-czechosłowacki po­
deima i inne dy~cypliny. 

StołecznE' dzienniki czeskie o· 
maw•aią w rubrykach sporto­
wych dotychczasowy ro7.wó1 
stoounków pol•ko-czechosłowac 
kich w dziedzinie sportu i wy­
chowania hycznego. „Lldove 
Novlny" podkreślaja. lt w tej 
dziedzinie doszło do jak naj­
ściślejszej w~półpracy pol~ko­
c-zechoslowackiej. Szere~ wiel­
kich tmprei sportowych. zorga 
nizowanvch l'la terenie Pol~ki i 
Czechosiowa-c ji po!wierd r.ilo 
fakt, iż na polu sportu ; wy­
chowania fl,zycznego obydwa 
kraje IB:zyniły wielki kirok 
nat>rzód. 

Dziennik „Svobodne Słovo" 
omawia przebiel! iawodów nar­
ciarskich o „Puehar Tatr" w 
Zakopanem i s!wierd1a. iż od­
były się one pod znakiem orzy 

Radio 
11.-40 Kronika kulturalna Czecho­
słowacji. 11.57 Sygnał czasu i Hej· 
na!. 12.04 Wiadomości poludnłow. 
12.20 „Na swojskq nutę", 1245 
(ł.) „Tucz tlus\o-mlęsna". 13 OO (ł.) 

p. t. „Akcja „H"' I ulgi podatko­
we". 13 PRZERWA. 14.30 (ł.) Z pra 
sy. 14.40 Muzyk11 obiadowa (pły­

ty). 15.00 Felieton sportowy 15.05 
(ł.) Czechosłowacka muzyka sym­
foniczna (płyty). 15.20 (ł.) p. t. 
„M'.ędzynarodowy dzień kobiet" 
15.30 „Bitwa o wiosenne kwiaty" 
-audycja dla dzieci. 15.50 Muzyka 
popularna. 16.00 DZIENNIK PO­
POŁUDNIOWY. 16. 15 „Nad China­
mi słońce wschodzi". 16 -40 Prze­
gl4d wydawnictw oświatowych 
16.-45 Koncert rozrywkowy. 17.25 
Skrzynka Radiowa PKO. 17 35 
„O czystości". 17 45 lekcja Języka 
rosyjskiego. 18.00 Drugi dziennik 
popołudniowy. 18.15 Koncert ka­
meralny. 18.50 „Kobiety w walce 
o pokój". 19.00 Audycja dla woj­
ska. 19.25 Muzyka popularna. 1940 
„w~zechnica Radiowa". 20 00 
DZIENNIK WIECZORNY. 20 45 
Muzvka z płyt. 21.00 Koncert C1e­
•ko-Pol<ki Transmisja do PRAGI I 
BRATYSŁAWY. 22.00 (ł.) „Mozaj­
ka mnzyczna". 22.45 (t) p. t. „Ro· 
zwój unrawy Inn w Polsce w okre­
~;e 1945 - 1948 r.". 22.58 (Łl 
Omów. progr. lok. na jutro. 23.00 
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Tragedia Amerykańska 
Na trzeci więc dzień po uwięzieniu Clyda, Mason, Heit, 

Kraut, Burton, Earl i szery! Slack ze swymi ·pomocnik_ami 
wyruszyli ponownie do Big Bittern tym samym szlakiem, 
którym jechał Clyde w ten fatalny dzień. 

Clyde miał przy sobie Krauta, który według instrukcji 
Masona starał się trafić mu do rozumu mówiąc, że sąd nie 
uwierzy nigdy w zupełną niewinność Clyda, ale „gdyby pan 
szczerze wszystko wyznał panu prokuratorowi, jestem pe­
wien, ż.e wiele mógłby zrobić dla pana. Mógłby przynaj­
mniej ocalić panu życie, a postępując w ten sposób, milcząc 
uporczywie, może pan doczekać się ~ „krzesła". 

Clyde wszakże przez całą drogę do Big Bittern zach~­
wywał milczenie mając duszę pełną lęku. Dlaczego ma się 
pr7.yznawać, że ją uderzył? przecież tego nie zrobił, a przy­
najmniej zupełnie niechcący? Dotychczas nikomu jeszcze 
nie przyszło na myśl, że miał ze sobą aparat fotograficzny.„ 

Przyjechano do Big Bittern i odnaleziono dokładnie 
miejsce, gdzie utonęła Roberta oraz gdzie Clyde wydostał 
się na brzeg, gdy naraz do Masona zwrócił się Earl z cieka­
wym odkryciem. Okazało się, że niedaleko mieisca. gdzie się 
Clyde musiał przebierać, znaleziono ukryty pod pniem trój­
nóg od aparatu, zardzewiały i wilgotny. Mason ocenił jego 
wagę i stwierdził,· że wymierzony nim cios w czaszkę mógł­
by beiwarunkowo spowodować śmierć. 

C~e zbladł ujrzawszy swój trójnóg, zaprzeczył wszak­
ł.e stanowczo. - Nie. nie miał przy sobie trójnoga an1 apa­
ratu. 

Mason postanowił wezwać wszystkich świadków. żeby 
przypo1nnieli sobie. czy Clyde niósł ze sobą coś podobnego. 
Jes.7~7.o t.esio .c.a.n'lftstn dnia wezwani świadkowie Pl"ZYPOm-

jafni i b.raterstwa sportowców dalszego pogłębieni11 prawdziwe 
polskich i czechosłowackich, go braterstwa, łącr.llcego oba 
którzy uczynili wiele dla spra- nMody. 
wy zbliżenia obu· narodów. Nie wątp.inly, łe podobne 

Dziennik „Prace" wita przed życzenie ływi11 wszy~y lpO!'· 
stawicieli sportu polskiego, któ towcy polscy, 1 zwł111zcza d, 
rzy w Tygodniu Przyjaź1'1 Pol którzy już mieli możność ze­
sko-Czechosłowackiej gościć : ę tknięcia się ze sportowcami 
dą w Republice i wyraża ży- CSR i poznania ich na boisku, 
czenie, aby c-zęste kontakty czy ringu. 
sportowe przyczyniły się do 

Za kończenie kursu 
przodowników Ludowych Zespołów Sportow~ch 
KRAKÓW r,ob!'ł. wł.). Na. za.I roflła.wia. Ma.uthe. 

ko:1czcnie knr~u przodownik1hv Uroczystol\6 zakończ<'nia kur· 
Z~C'h, orlbytcgo w Prl'l'myślu, su przodownik,Sw ZB<'h oilhyla 
rozPgrnno zawndy 11port,owe w ~ię w obecności przedAtawfr;cla 
l"kkn:1tll't,·e;,• i ~7C•7Yf•iorniakn, GUKF Gutowskiego, c1elei;at::i. 
11a kt1lry1·h m. in. uzyRknn<' nu Ministerstwa. Rolnictwa Knollo 
wy rPl<ord okq•gu w pl'hnięriu wej, J<'legnta. Zarządu Główne. 
Jrnla. %P.wo•1nik LZ3 z ż'urnwi· go ZSCh Przewłoki, kierowr:ika 
C\' N'oz·aki,•wicz r7ueił knlą na Wyrlziałn KP Zarzą,du Gł 
odlrdoś6 8 19 popra'l'"injąc do. ZSCh Kafar~kiego, dele~ata 
tyrhaa•owy rekord okręgu o Wojew6dz. Komitelu PZPI: 
kilkitnaściP em. DoLr:v wynik Hawki, przeworlnieząccgo Wo.i 
uzv~kano również w biegu ll'l Hady WF i. bportu wicj~kiego 
:i.f.oo m. - 3"\)S,-J. ro~. Korgi oraz insp KF z 

Wn1ik ten o~iągor.ąl roza kou Witr~zawy, Krnkowa, Luhlina 
kursem zawodnik Ilzl'm ;~s Ja. Lodzi, Kielc i Białegostoku. 

Bn~sl eyowe mistrzostwa Polsk• 
WROCŁAW (obsł. wł.). W „Związkowiec" (K11rpacz) w 

Karpaczu rozpoczęły się bob· ~kładzie Wo1zicki. Bana~, 
Flcyo1ve mistrzostwa Polski, Ki('ukus i Lc~zczvń~k1. Czn.., 
które zakol1l'.zyly się Bukcescm '3.00,5. 2) „Związko1~·11'c" (Knr 
ndejRCowcgo „Związkowca". !JHZ) c7.a.S 2.07,1, 3) AZS (Kri 
z~wody onbyły się na to•ze ków) - 2.08,2. 

długości 1.600 m. przy różnicy ' -----· 
wzmesień 128 mtr. Tor był Konarzewski w Krakowie 
oość trurln;r z po1'>odu gruliej 

1 

KRAKóW. Obsł. wł.). 'l'Nl 
warstwy śmegu. ner bokserski ZS „Gwardia'' 

WyniVi: tytuł mistrza Pols· i 'fomasz Konarzewski przybył 
w kategorii cimijr·k zdoliyła cJo Krakowa w celu przeprowa 
utsada ,Związknwc!l'' z Karpa dzenh trenigów z bokserami 
cza w składzie Gajewski i .l'o. należąrymi do Z~ „Gwardia" 
rębski, kt(•ra. przehyła dy~tan~ Konarzawski przepTOwadz. 
w czasie 2 :is5,5. Drugie miej- rt"owmcz szkolenie prz.:>downi 
see zajął AZS (Katowic<!) k,~w boksu, ktorych zadaniem 
2.41,6, 'l'rzeeie AZS (Kraków) i:ędzie praca w Hekcjach bok 
W konkuren~ji ~tartowało 5 za H'Tskieh, j:tkie mają. powshf: 
t6g. W kat.egorii czwórek Rt3 r w powiatath przy pionie Z:-! 
towalo 11 załóg. Zwy iężył „Gwardia''. 

li 
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1. Marsz w miejscu lub do· 
koła polr;oju: 4 kroki ciche na 
palcach, 4 z lekkim tupnię­
c:lem na całych stopach. Pow 
t6rzyt to 5 razy. 

2. Wspięci« I przysiady bez 
oparcia ramion o jakikol­
wiek sprzęt. Licz."ć do 
4 zarówno przy wspięciach, 

jak w c-iasie przysiadów. Pow 
tórzyć to 4 iu.y. 

3. W małym rozkroku wy­
mach prostych ramion przodem 
wzwyż na 1, 2 i opust ramioa 
bokiem w dól na 3, 4 Całość 
powtórzyć 6 - 8 razy. 

oł Usiąść w siadzie płaskim, 
ramiona wzwyż. tyłem do ścia 

ny w odleglości 30 cm. od 
niej. Na 1, 2.' 3,4 - skłania· 
niając się lekko do tylu tak, 
aby palca!lli dłoni do ty Kać 
ścianv. Nie odchylać glowy 
w ty!. Na 5. 6, 7, 8 - s~łan'ać 
się w przód tak aby koń 

. cami palców dłoni dotykać 
pny stopach. Kolana proste. 
Całość powtórzyć -4 --ó razy. 

5. Położyć tlę n'a plecach, 
ramiona obok tułowia na po· 
dlodze. Na ! - unieść prawą 

nogę. prosta w kotar · ~. w 
p;on: na 2 - opuść ją; na :,­
lewą nogę w pion; na 4 - o­
puść na podłogę. całość nale­
ży powtórzyć 6 --8 razy. 

6. Trzy podskoki w miejscu 
czwarty wyskok w górę z wy· 
machem ramion bokiem 
wzwyż i kla.foięciem nad glo­
w4. Caloś~ powtórzyć 8 - 12 
razy. 

7. 32 kroki swobodnego mar 
szu w miejscu iub dokoła po· 
koju. 

Łódź rozpoczyna przygotowańia 
do międzynarodowego wyścigu kolarskiego Praga - Warszawa 

GŁOS ROBOTNICZY 
orran t..6dzkleiro Komitetu 
I WoJewódzklero Komitetu 
Polskiej ZJednoczon•l "•rtll 

W sobotę 1 niedzielę bawił 
w Lodzi prezes Polskiego 
Zwi;gku Kolarskiego Feliks G.o 
łębiowski. który z przedstawi­
cielami RSW. „Prasa" i redak 
C}l „Głosu Rołlotniczeg-0" od­
był konferencję w sprawie Po 
wołania Komitetu Etapowego 
m1ędz.ynarodowego wyścigu ko 
Jarskiego Praga - Warszawa 
(I - 9 maja). 

jadą w tym dniu uiwodm~y., czasu na znalez.ienie pozycji r 
będzie najdłuższym w wyścigu „objechame" swych maszyn, 
(Wrocław - Lódź 212 km .• to na co w zeszłym roku nieste­
też prawdopodobnie w Lodz! ty. nir było JUŻ czasu, ({dyż 
będ:iie już można wskazać zwy zawodmry otrzymali rowery do 
cięs'ki ze~pół. Zakończenie eta· piero przed startem. 

Ro botn Itp.ej 

RedaguJe; 
Kolegium Redakcy)ne. 

Wydawca: RSW „Prasa", 
Druk.: 

Zaklad;p Graficzni! R. 8. W. 
„Prasa" ł..ódt, ul 7„.,_,,_, t1, 
tel. 208-U. 

Wyścig Praga Warszawa 
qędzie po5iadał w tym roku 
liczną obsadę międzynarodową. 
Spodziewane są zgłoszenia 13 
państw. W tym roku et~p 
łódzki będzie etapem przed­
ostatnim. a w1ęc Lódź ~t~nte 
się świadkiem finiszu wyścigu, 
który już dzisiaj wzbudza 
wielkie zai·nteresowanie nie tył 
ko w Pol~ce, ale i za granicą. 

pu Wrocław - Lódź odbęd7.te W najbł!ższych dniach Komi 
się w tym roku na torze w He te! Etapowy w Lodzi, którego 
lenowie. Zawodnicy zakwatero- skład pod~my C:zytelnikom ao 
wani zostaną w hotelu „Savoy" wi.adomośd. rozpocznie prace 
posiłki zaś spożywać będą w organizacy1ne. aby impreza la 
„Grand Hotelu". Start do eta· wypadła u nas w lodzi. tak jale 
pu Lódź - Warszawa nastąpi na Lód i. miasto Pietrasz .'tv· 
nazajut1 z. to jest dnia 9 mara ~kiego przystało. 

z. przed„ Redakcft •Głosu Robot- llll!lllll!!l!llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllUllllllllllllllllllll 

Telefony 
Redaktor naczelny: zl~-tł 
Zastępca . red. naci:. 219-05 
Sekretarz odpowled&. 218-23 
Sekretariat ogólny: 223-29 
07.lał party) ny • "· 251-25 

wewn 10 
Dztał koresvondentów 
robotniczych t chłop­
skich oraz redaktorów 

niczego . gazet łclennych: 219-42 

Jak już podawaliśmy, PZKol. S t ZSRR 
wyznaczył na obóz, który roz- por W 

07Jał mutacji: 21&-11 
Dział mle1•kl ł aport.: 254-21 

wewn I l 11 
pocznie się 22 marca w Wiśle. W świPrułowsl,u rozegrano 
25·ciu kolarzy. Zawodnicy J,ieg narcinrski na 18 km„ za· 
wyznaczeni na obóz otrzyma ją końr .i:on v 7w v·•i•->t"'"lll z111111e. 
pełne wyekwipowanie nie wy· ~· za-;v~d11ik~ u;abki<'c:o - Ro 
łączając rowerów, już 24 mar- rina. R1eg kobiet na :i km, wy· 
ca, tak że będą mieli dvsyr gr1łn Hołnto"·'l ('111 osk wu). 

Dział ekonomtczny: 223-%9 

l 
Dział rolny: wewn. t - 254-21 
Redakcja nocna: 17,·31; 158-81 

Lódź witać będzie kolarzy w 
dniu 8 ma ja . Etap, jaki prze-

nieli sobie i stwierdzili jednomyślnie, że podsądny miał 
przy walizce jakieś żółte pręty. Musiał to być niewątpliwie 
ów hó!nóg. 

Burton nie chciał się zgodzić z tym, żeby trójnogiem 
można było zadać tak silne ciosy. Clyde musiał mieć przy 
sobie bezwarunkowo aparat i kantem tegoż zrobił tę ranę 
na głowie 1 uszkodzenia na twarzy Roberty 

Nie wtajemniczając w to Clyda, Mascn obiecał nagrodę 
z3 wynalez·ienie lub wydobycie ż je;o;iora aparatu fotogra­
ficznego. Znaleźli się chętni wieśniacy, którzy pracując pra­
wie przez cały dzień, z dna jeziora wydobyli aparat, który 
wypadł z v;ywróconej łódki. 

Okazało się, że istnieją tam zdjęcia, które po wywoła­
niu okazały się fotografiami Roberty, zdjętej w różnych po­
zach. Były zamglone. nasiąknięte wodą, jednak na tyle wy­
raźne, że postać Roberty można byto rozpoznać. A szersze 
kanty aparatu doskonale pa~owały do ran denatki, co na­
reszcie pozwoliło stwierdzić. czym Clyde zadat te rany. Na 
aparacie jednak nie było żadnego uszkodzenia ani śladów 
krwi. Nie było też krwi na brzegu łódki, którą przewieziono 
do Bridgeburga dla zbadania. Nie byto jej także na dywa­
niku, leżącym na dnie łodzi. 

. Burton Burleigh był, okazuje się, urodzonym intr:vgan-
tem. Przyszło mu na myśl, że nie trudno byłoby skaleczyć 
się w palec i krwią swują zaplamić dywanik albo brze~ łód­
ki. Można by również wyrwać parę włosów z głowy Rober­
ty i przylepić je do kantów aparatu albo do haka, na któ­
rym zawis1 woal. Pójdzie potajemnie do trupiarni i przy­
niesie kilka włosów Roberty. Był niezbicie przekonany, że 
Clyde jest zabójcą, I dlate~o tylko, że brakowało dostatrcz­
nych dowodów, taki łajdak, taki pańiczyk miałby ujść ka­
ry? Nie ujdzie, jeżeli tylko uda mu się przvczeplć włosy do 
aparatu' Zv.rróci potem na to uwagę pana Masona. 

Tego samego je~zcze dnia, gdy Heit f Mason byli zajęci 
1\;ymierzaniem ran Roberfy, Burton r.ręcznie umie§cił włosy 
Roberty między wieczkiem a soczewką aparatu. Spostrzegli 
to w chwile oóźniei Mason 1 Heit. zdumieni. że" przedtem 
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nie zauważyli tych niezbitych dowodów winy Clyda. 
Nazajutrz prokurator oznajmił. że dochodzenie już skeA­

czone i gotów jest rozpocząć sprawę chociażby jutro. 
Mając dostateczną Ilość ohC'iążaiących zeznań świadków, 

postanowiono nie w~pominać nic o aparacie fotograficznym 
i dopiero w razie jeżeli zapierać się będzie zadania ran oraz 
będzie zapewniał. że nie miał aparatu. Mason wobec wszyst­
kich pokaźe fotografie Roberty i wymiar kantów, pasują­
cych dokładnie do ran ofiary. Efekt będzie na~zwy.czaj"ly! 
bo i adwokat je~o nie będzie wiedział, że taki dowód znaj­
duje się w rekach prokuratora. 

Sprawa mogłaby się odbyć, o ile się da, jak najprędzc~. 
Po co zwlekać? Po co trzymać przestępcę. który może te!"az 
chytrze obmyśla plan ucieczki? Nie przewlekać sprawy. tym 
bardziej, że przyczyni się ona do wyrobienia sławy Maso­
nowi. 

ROZDZIAŁ XII 
Wypłynęła oto z nieprzebytych północnych borów $en­

sacja, wieść o ponurej zbrodni, zabarwionej intrygującym 
kolorytem, zbrodni okrutnej, na którą złożyły się - mil:J5ć, 
ambicja, bogactwo, ubóstwo, śmierć W pismach które że­
rują na sensacji i zbrodni, wypisywano obszerne sprawo­
zdania o życiu Clyda w Lycurgus, o tym, Jak l e:dzie mie~z­
kał, kogo znał, co robił, by ukryć swój stosunek z dziew­
czyną, którą miai zamiar dla innej porzucić. Do Masona na­
pływały telegramv z Nowego Jorku, Chicago. Bostonu, Fila­
delfii, ze wszystkich orawie wit>kszych stolic amerykańskich 
z zapytaniami o bliższe szczegóły tej zbrodni. Kim jest 1a 
oiękna. bogata panna, którą podobno Griffiths kochał? 
Gdzie mieszka? Jaki był do niej stosunek tego młodzieńca? 

Sondry jednakże broniła jej pozycja społeczna. majątek, 
stosunki i Mason nte miał odwagi podać do wladoml')ści pu­
blicznej ie.i nazwiska: odpowh:idał tylko, żt> ie~t to córka 
bardzo ma.ietnego przemysłowca w Lycurgus, której nazwl­
.;ka nie może wyiawić. l pokazywał z daleka paczkę listów, 
własnorecznif! 7.Wi"17.J:1nvrn ...,.„,,.7 rlvtio ... ,„+...i.~ą. 
D-025784 in, C. n.ł_j 


